
Górnicy kopalni „Szombierki" pierwsi w przemyśle węglowym w dniu 
24. 10. 1952 r. wykonali zadania 3 lat Planu 6-letniego.

Szereg podjętych zobowiązań oraz zaciągnięte warty wyborcze przy­
czyniły się do przedterminowego wykonania przez załogę kopalni „Szom­
bierki" zadań przypadających w ramach 3 lat Planu 6-letniego.

Na zdjęciu: Przodownik pracy, rębacz przodowy MAKSYMILIAN 
SONABENDY CAF — jot. Seko

Klasa robotnicza 
realizuje program Frontu Narodowego 
dalszym wzrostem wydajności pracy

Okres powyborczy w wielu zakładach pracy cechuje dalszy wzrost 
produkcji — osiągany w rezultacie wykorzystywania doświadczeń, zdo­
bytych w okresie realizacji zobowiązań dla poparcia programu Frontu 
Narodowego i w czasie pełnienia wyborczych wart produkcyjnych.

Wypowiedzi przodujących robotników świadczą, ie po wspaniałym 
zwycięstwie Frontu Narodowego w wyborach, wysiłki załóg idą w kie­
runku poparcia go dalszą niesłabnącą pracą dla zwycięskiego zrealizo­
wania planu rocznego.

WALKA O ZLIKWIDOWANIE 
„WĄSKIEGO GARDŁA" W ZWSl

O tym, że narzędziownia jest, „wą 
skim gardłem" w ZWSI, wie cała 
załoga zakładu. Wiedzą o tym rów­
nież wyrabiający przeciętnie 212 
proc, normy szlifierz tow. Wacław 
Krachel oraz bezpartyjny tokarz; 
odznaczony srebrną odznaką Przo­
downika Pracy, Aleksander Czuba. 
W ramach czynu wyborczego zobo­
wiązali się oni podnieść wydajność 
pracy: Krachel o 6 proc,, Czuba o 
35 proc. Obaj dotrzymali słowa i 
przekroczyli poważnie swoje zobo­
wiązania. Krachel podniósł swą wy 
dajność o przeszło 30 proc., a Czu­
ba wykonywał w miesiącu wrześniu 
przeszło 300 proc, normy, w paź­
dzierniku zaś, kiedy zaciągnął war­
tę wyborczą, osiągnął przeszło 400 
proc, normy, które utrzymuje na­
dal.

— Wyniki wyborów — mówi tow. 
Krachel — świadczą o moralno-po- 
litycznej jedności narodu i o jego 
gorącym przywiązaniu do władzy 
ludowej, do Polskiej Zjednoczonej 
Partii Robotniczej oraz do ukocha­
nego Przywódcy narodu Towarzy­
sza Bolesława Bieruta. Obecnie win 
ndśmy realizować wytyczne progra­
mu Frontu Narodowego poprzez 
wzmożenie swych wysiłków w celu 
terminowego wykonywania i prze­
kraczania naszych planów gospodar 
czych. Moja praca szlifierza precy­
zyjnego wymaga wielkiej uwagi i 
dokładności. Nie osłabiając tej uwa 
gi, staram się stale i systematycz­
nie podnosić mą wydajność. gdyż 
wiem, że prowadzi to do termino­
wej realizacji naszych planów. Na- 
rzędziownia jest „wąskim gardłem" 
naszego zakładu. Naszym partyjnym 
zadaniem jest zlikwidować to „wą­
skie gardło". Dlatego też jako kwa­
lifikowany szlifierz szkolę młode 
kadry, aby było jak najwięcej peł­
nowartościowych fachowców. W cią 
gu ostatniego półtora roku wyszko­
liłem 3 młodych szlifierzy. Jeden z 
nich, miody Zygmunt Sadzikowski 
jest już dziś przodownikiem pracy 
i wyrabia około 200 proc, normy. 
Pozostali również przekraczają swe 
normy. Od dziś szkolę młodzieżow­
ca Leszka Ichnatowicza i zobowią­
zuję się do końca br. wyszkolić go 
na pełnowartościowego szlifierza. 
Oto moje zobowiązanie powyborcze.

Aleksander Czuba już w najbliż­
szych dniach powołany zostanie na 
odpowiedzialne stanowisko mistrza

Depesza Endicotta 
do przewodniczącego 

VII sesji ONZ
OTTAWA (PAP). Przewodniczący 

Kanadyjskiego Komitetu Obrońców 
Pokoju Endicott wystosował do prze- 
wodnicza.cego VII sesji Zgromadzenia 
Ogólnego NZ Pearsona depeszę, w 
której domaga się, aby Zgromadzenie 
Ogólne uczyniło wszystko dia położe­
nia kresu działaniom wojennym w 
Korei i zawarcia rozejmu.

Endicott zwrócił się również do pre 
miera Kanady i do przywódców par­
tii, aby poparli jego apel w sprawie 
zakończenia wojny w Korei. 

zmianowego. Będzie on także szko­
lił młode kadry, które stanowią o- 
koło 60 proc, robotników oddziału 
narzędziowni, będzie przekazywał 
młodym robotnikom swoje doświad 
czenie.

— Wiem, że wkrótce już obejmę 
odpowiedzieć stanowisko na za­
grożonym odcinku — mówi Aleksan 
der Czuba. — Będę się starał jak 
najlepiej wywiązywać ze swych o- 
bowiązków, gdyż takie zadania sta­
wia przed nami program Frontu Na 
rodowego, program dalszej rozbu­
dowy naszej ukochanej Ojczyzny.

CZYN POWYBORCZY ZAŁOGI 
POM. FABRYKI TA§M I PASÓW

W Pomorskiej Fabryce Taśm i Pa 
sów załoga walczy ofiarnie o termi­
nowe wykonanie planów produkcyj­
nych, wykonując je rytmicznie i 
przedterminowo.

— Już "i października wykonaliś 
my nasz plan miesięczny w 102 
proc. — mówi sekretarz oddziało­
wej organizacji partyjnej z działu 
taśm bezkońcowych tow. Bolesława 
Peplińska. — 28 października w 
105,4 proc., a jutro przypuszczalnie 
wykonamy go w 107 proc. Do końca 
bm. przekroczymy nasz plan o oko­
ło 15 proc. Zwycięstwo, jakie od­
nieśliśmy w wyborach, zmobilizo­
wało całą załogę naszej fabryki do 
zwiększenia swych wysiłków. I tak 
np. oddział nasz zobowiązał się dla 
poparcia programu Frontu Narodo­
wego i uczczenia XIX Zjazdu KPZR 
wykonać plan miesięczny w 138 
proc., dając przez to Państwu 9.100 
metrów taśm ponadplanowej pro­
dukcji. Do dnia 27 października wy 
konaliśmy nasze zobowiązanie w 
127 proc., a do końca miesiąca wy­
konamy plan miesięczny nie w 138 
proc., ale w 142 proc. Będzie to wy 
razem nasz ■ i radości z powodu zwy 
cięstwa odniesionego przez naród 
w wyborach, będzie to dalsze gło­
sowanie czynem produkcyjnym za 
rozkwitem naszej Ojczyzny.

Bezpartyjny tkacz dwuwarsztato- 
w.iec Edmund Kudliński zobowią­
zał się w miesiącu październiku wy 
produkować 3.692 metry taśmy trzy 
warstwowej ponad plan. Zobowiąza 
nie swoje wykonał jeszcze przed wy 
borami. W chwili obecnej zrealizo­
wał swe zobowiązanie już w 118 
proc., dając 4.350 metrów taśmy po 
nadplanowej produkcji. Do końca 
miesiąca wykona Kudliński jeszcze 
270 metrów taśmy tak, że przekro­
czy swoje zobowiązanie o 35 proc.

Takich jak Edmund Kudliński 
jest w Pomorskiej Fabryce Taśm i 
Pasów wielu. Wcielają oni w czyn 
Czołowe hasło programu Frontu Na­
rodowego, które mówi, że „walka o 
wykonanie planów narodowych, o 
rozwój przemysłu jako dźwigni 
wszystkich dziedzin gospodarki na­
rodowej jest dziś najważniejszym 
zadaniem".

Wydanie G

Rok V

Wojewódzkiego Polskiej Zjednoczonej Partii Robotniczej

Bydgoszcz, czwartek 30 października 1952 r. Nr 261 (1327)

Hasła Komitetu Centralnego 
Komunistycznej Partii Związku Radzieckiego 

z ohaiji XXXV rocinicif 
Wielkiej Październikowej Rewolucji Socjalistycznej

MOSKWA (PAP). Komitet Centralny Komunistycznej Partii Związku 
Radzieckiego ogłosił z okazji XXXV rocznicy Wielkiej Październikowej 
Rewolucji Socjalistycznej następujące hasła:

1. Niech żyje XXXV rocznica 
Wielkiej Październikowej Rewolu­
cji Socjalistycznej!

2. Niech żyje pokój między naro­
dami! Precz z podżegaczami wojen­
nymi!

3. Braterskie pozdrowienia dla 
wszystkich narodów', walczących 
przeciwko imperialistycznym agreso 
rom i podżegaczom do nowej woj­
ny, o pokój, o demokrację, o socja­
lizm!

4. Braterskie pozdrowienia dla na 
rodów krajów kolonialnych i zależ­
nych, walczących przeciwko impe­
rialistycznym ciemiężcom, o wol­
ność i niezawisłość narodową!

5. Braterskie pozdrowienia dla 
mas pracujących krajów demokra­
cji ludowej pomyślnie budujących 
socjalizm!

Niech żyje i krzepnie nierozer­
walna przyjaźń i współpraca kra­
jów ludowo - demokratycznych i 
Związku Radzieckiego.

6. Braterskie pozdrowienia dla 
wielkiego narodu chińskiego, który 
osiągnął nowe sukcesy w budowie 
potężnego ludowo - demokratyczne 
go państwa chińskiego!

Niech krzepnie i rozkwita wielka 
.przyjaźń Chińskiej Republiki Ludo­
wej i Związku Radzieckiego — trwa 
la ostoja pokoju i bezpieczeństwa 
na Dalekim Wschodzie i na całym 
świecie!

7. Braterskie pozdrowienia dla bo 
haterskiego narodu koreańskiego, 
mężnie broniącego wolności i nie­
zawisłości swej ojczyzny w walce 
przeciwko obcym najeźdźcom!

8. Pozdrowienia dla narodu nie­
mieckiego, walczącego o jednolite, 
niezawisłe, demokratyczne i miłu­
jące pokój Niemcy, o jak najszyb­
sze zawarcie traktatu pokojowego w 
interesie narodu niemieckiego i po­
koju na całym świecie!

9. Pozdrowienia dla bratnich par 
tii komunistycznych, które przewo­
dzą walce narodów krajów kapita­
listycznych. kolonialnych i zależnych 
o pokój, demokrację i socjalizm, o 
niezawisłość narodową!

10. Pozdrowienia dla patriotów Ju

WARSZAWa (PAP). Przyznanie 
w bież, roku ponad 370 milionów zł. 
na remonty kapitalne budynków mie 
szkalnych postawiło przed załogami 
Miejskich Przedsiębiorstw Remonto­
wo-Budowlanych poważne zadanie 
oddania tysięcy wyremontowanych 
izb do użytku ludności pracującej. 
Narada dyrektorów zarządów woje­
wódzkich MPRB, która odbyła się 28 
bm. w Ministerstwie Gospodarki Ko 
munalnej, poświęcona była omówie­
niu realizacji planów remontów bu­
dynków mieszkalnych za trzy kwar­
tały br.

Jak wykazała szczegółowa analiza, 
dokonana przez przedstawicieli Cen­
tralnego Zarządu MiPRB — w więk­
szości województw Miejskie Przed­
siębiorstwa Remontowo-Budowlane 
nie tylko wykonały zadania ustalone 
na 3 kwartały br., ale również przed 
terminowo zrealizowały swoje rocz­
ne plany, przyczyniając się tym wy­
datnie do poprawy warunków miesz 
kantowych ludności wielu miast. M. 
in. roczne plany wykonały zarządy 
wojewódzkie MPRB w Bydgoszczy, 
Lublinie i Wrocławiu.

Sukcesy swe załogi osiągnęły głów 
nie w końcu III kwartału br. dzięki 
pomyślnej realizacji zobowiązań, pod 
jętych dla poparcia czynem Progra­
mu Wyborczego Frontu Narodowego 
oraz dla uczczenia XIX Zjazdu 
KPZR. Np. w woj. bydgoskim pierw­
sze o wypełnieniu swoich planów o- 
raz zobowiązań produkcyjnych za­
meldowały załogi MPRB w Byd- 
goazczy, Chojnicach i Włocławku. 

goslawii, walczących o wyzwolenie 
swego kraju spod faszystowskiego 
jarzma kliki Tito — Rankowicza i 
z niewoli imperialistycznej!

11. Pozdrowienia dla narodu ja­
pońskiego, mężnie walczącego prze­
ciwko obcej okupacji, o odrodzenie 
narodowe, o wolność i niezawisłość 
swej ojczyzny, o utrzymanie pokoju!

12. Niech żyje przyjaźń narodów 
Anglii, Stanów Zjednoczonych i 
Związku Radzieckiego w ich walce 
o zapobieżenie wojnie i zapewnienie 
trwałego pokoju na całym świecie!

13. Lulu pracujący wszystkich 
krajów! Pokój będzie utrzymany i 
utrwalony, jeśli narody ujmą spra­
wę utrzymania pokoju w swe ręce 
i będą broniły jej do końca! Zacie­
śniajcie jedność narodów w walce o 
pokój, pomnażajcie i wzmacniajcie 
szeregi zwolenników pokoju!

14. Zwolennicy pokoju na całym 
świecie! Demaskujcie i udaremniaj­
cie zbrodnicze plany imperialistycz­
nych agresorów, nie pozwólcie pod-

Depesza Zarządu Głównego ZMP 
do KC Komsomołu

WARSZAWA (PAP). W związku z przypadającą w dniu 29 bm. 
34 rocznicą powstania Komsomołu Zarząd Główny ZMP wysłał do 
Centralnego Komitetu Wszechzwiązkowego Leninowskiego Komu­
nistycznego Związku Młodzieży depeszę następującej treści:

Drodzy towarzysze!
Z okazji 34 rocznicy powstania bohaterskiego leninowsko-stali- 

nowskiego Komsomołu przesyłamy Wam w imieniu całej młodzie­
ży polskiej braterskie, bojowe pozdrowienia.

Sławny, zwycięski szlak bojowy Waszej organizacji jest dla 
naszej j młodzieży natchnieniem do dalszej walki o zbudowanie 
socjalizmu w naszej Ludowej Ojczyźnie i o utrwalenie pokoju.

Życzymy Wam z całego serca nowych, wspaniałych zwycięstw 
na drodze, którą wytyczył XIX Zjazd KPZR, na drodze budowni­
ctwa komunizmu i walki o pokój.

Niech żyje sławna młodzież radziecka!
Niech żyje Wszeclizwiązkowy Leninowski Komunistyczny 

Związek Młodzieży!
Niech żyje wieczna przyjaźń młodzieży polskiej i radzieckiej! 
Niech źyje wielki Nauczyciel i Przyjaciel młodzieży świata, 

Chorąży pekoju — Towarzysz Józef Stalin!
ZARZĄD GŁÓWNY ZMP

Załoga Miejskiego Przedsiębiorstwa Remontowo-Budowlanego w Bydgoszczy
zdobyta proporzec współzawodnictwa Zarządu Gł. MPRB

We wszystkich Przedsiębiorstwach 
Remontowo - Budowlanych w całym 
kraju zanotowano dalszy, poważny 
wzrost wydajności pracy.

Duże znaczenie w podnoszeniu ja­
kości wykonywanych remontów — 
jak podkreślano w czasie konferen­
cji — posiada rozwijająca się coraz 
szerzej wśród załóg MPRB nowa for 
ma współzawodnictwa pracy. Polega 
ona na podpisywaniu przez poszcze­
gólne brygady i zespoły tzw. listów 
gwarancyjnych. W listach tych ro­
botnicy zobowiązują się do termino­
wego oraz do jak najlepszego wyko­
nania robót remontowych.

Podczas narady dyrektor Central­
nego Zarządu MPRB — J. Wypych 
wręczył przechodni proporzec współ­
zawodnictwa przodującemu w III 
kwartale br. Zarządowi Wojewódz­
kiemu w Bydgoszczy, który wykonał 
107 proc, planu rocznego oraz w 120 
proc, plan III kwartału br. Drugie 
miejsce w skali krajowej zajął Za­
rząd Wojewódzki MPRB w Pozna­
niu. W Warszawie Miejskie Przed­
siębiorstwa Remontowo-Budowlane 
wykonały swoje zadania za III kwar­
tał w 106,7 proc., zajęły jednak do­
piero dziesiąte miejsce wskutek nie­
przestrzegania zasad dyscypliny fi­
nansowej.

72 nowe spółdzielnie produkcyjne
w woj. białostockim

BIAŁYSTOK (PAP). W wojewódz 
twie białostockim powstały w roku 
bież. 72 nowe spółdzielnie produk­
cyjne. Obecnie istnieją już w tym 
województwie 153 spółdzielnie. Naj­
więcej spółdzielni produkcyjnych 
powstało na Białostocczyźnie w o- 
kresie ostatnich trzech miesięcy. W 
tym okresie w różnych powiatach 
województwa zorganizowano 60 no­
wych gospodarstw .spółdzielczych.

Największe zainteresowanie roz­
wojem spółdzielczości przejawiają 
chłopi powiatu ełckiego, gdzie w br. 
powstało 37 nowych spółdzielni pro 
dukcyjnych, bielsko - podlaskiego 
oraz oleckiego.

Do wejścia na tory gospodarki 
zespołowej najbardziej zachęciły

chłppów powiatu ełckiego wysokie 
tegoroczne urodzaje w istniejących 
spółdzielniach. Np. w Chrościelach, 
gdzie do spółdzielni należą wszyscy 
gospodarze, uzyskano nie notowane 
dotąd na Białostocczyźnie plony psze 
nicy, zbierając przeciętnie z hektara 
32 kw. ziarna. Spółdzielcy w Mro­
zach uzyskali z hektara, przeciętnie 
po 22 kw. żyta, 25 kw. pszenicy, 28 
kw. owsa i 20 kw. jęczmienia.

Wycieczki chłopów woj. białosto­
ckiego do ZSRR oraz zaznajomienie 
się z życiem i pracą naszych spół­
dzielców przyczyniły się do powsta­
wania spółdzielni produkcyjnych w 
powiatach, gdzie dotychczas nie by­
ło w ogóle gospodarstw zespoło­
wych.

Cena 15 gr

żegaczom wojennym omotać siecią 
kłamstw mas ludowych i wciągnąć 
ich do nowej wojny światowej!

15. Niech żyje polityka zagranicz­
na Związku Radzieckiego — polity­
ka pokoju i bezpieczeństwa, współ­
pracy międzynarodowej i rozwoju 
stosunków handlowych ze wszystki 
mi krajami!

16. Chwała Armii Radzieckiej 1 
Marynarce Wojennej, stojącym na 
straży pokoju i bezpieczeństwa na­
szej Ojczyzny!

17. Żołnierze radzieccy! Pogłębiaj 
cle nieustannie swą wiedzę wojsko­
wą i polityczną, doskonalcie swój 
kunszt bojowy! Nieustannie umac­
niajcie potęgę obronną państwa so­
cjalistycznego!

18. Niech żyją radzieccy żołnierze 
Ochrony Pogranicza — strzegący 
czujnie świętych granic naszej so­
cjalistycznej Ojczyzny!

Następne hasła KC Komunistycz­
nej Partii Związku Radzieckiego 
wzywają masy pracujące do rozsze­
rzenia współzawodnictwa socjali­
stycznego o wykonanie i przekroczę 
nie piątego planu pięcioletniego.

Księga pamiątkowa 
poświęcona

XXXV rocznicy
Wielkiej 

Październikowej 

Riwolocji Socjalistycznej
Nakładem „Książki i Wiedzy" 

ukazała się opracowana przez Wy 
dział Historii Partii KC PZPR 
księga pamiątkowa poświęcona 
XXXV rocznicy Wielkiej Paź­
dziernikowej Rewolucji Socjali­
stycznej.

Księga licząca 860 stron zawie 
ra materiały i dokumenty obra­
zujące przełomowe znaczenie Re 
wolucji Październikowej, szcze­
gólne jej znaczenie dla narodu 
polskiego, dla walki polskich mas 
pracujących o wyzwolenie naro­
dowe i społeczne.

Księga jest bogato ilustrowa­
na.

Walczcie — głoszą hasła KC KPZR 
— o nowy, potężmy rozwój gospo­
darki narodowej, o wzrost dobroby 
tu i kultury narodu, o dalsze umoc 
nianie potęgi Państwa Radzieckie­
go!

Hasła KC Komunistycznej Partii 
Związku Radzieckiego zwracają się 
dalej z apelem do mas pracują­
cych ZSRR o wniesienie nowego 
wkładu w dzieło budowy komuniz­
mu przez pomyślną realizację wiel­
kich budowli — elektrowni wod­
nych, kanałów i systemów nawad­
niających, o zwiększenie i ulepsze­
nie produkcji we wszystkich dzie­
dzinach przemysłu, o dalsze rozwi­
nięcie mechanizacji i automatyza­
cji procesów produkcyjnych.

Pracowników rolnictwa wzywają 
hasła KC Komunistycznej Partii 
Związku Radzieckiego do podniesie­
nia urodzajności wszystkich roślin 
uprawnych, do rozwijania hodowli 
zwierząt gospodarskich przy rów­
noczesnym znacznym wzroście ich 
produktywności. KC Komunistycz­
nej Partii Związku Radzieckiego 
wzywa do stworzenia mocnej pod­
stawy dla wysokich i trwałych uro 
dzajów.

Hasła mobilizują następnie pra­
cowników handlu do dalszego roz­
szerzenia handlu artykułami spożyw 
czymi i przemysłowymi w mieście 
i na wsi oraz pracowników instytu 
cji państwowych do wzmocnienia 
dyscypliny państwowej i do troskli 
wego zaspokajania potrzeb mas pra 
cujących. Pracowników instytucji 
naukowych literatury, sztuki, filmu, 
oświaty wzywa KC KPZR do pod­
niesienia poziomu swej twórczości 
i pracy.

Końcowe hasła KC Komunistycz­
nej Partii Związku Radzieckiego 
brzmią:

59. Radzieckie związki zawodowe! 
Rozwijajcie na szerszą skalę współ­
zawodnictwo socjalistyczne o wyko 
nanie i przekroczenie piątego planu 
pięcioletniego! Rozpowszechniajcie 
doświadczenia nowatorów produk­
cji! Przejawiajcie nieustanną troskę 
o dalsze podniesienie materialnego 
i kulturalnego poziomu życia robot­
ników i urzędników!

Niech żyją radzieckie związki za­
wodowe — szkoła komunizmu!

60. Kobiety radzieckie! Walczcie 
o dalszy rozkwit ekonomiki i kultu 
ry naszej wielkiej Ojczyzny!

Niech żyją kobiety radzieckie — 
aktywni budowniczowie komuniz­
mu!

61. Niech żyje leninowsko - stali­
nowski Komsomoł — przodujący 
oddział młodych budowniczych ko­
munizmu, aktywny pomocnik i re­
zerwa Komunistycznej Partii Związ 
ku Radzieckiego!

62. Radzieccy chłopcy i dziewczę^ 
ta! Przyswajajcie sobie naukę, tech 
nikę i kulturę! Bądźcie wytrwali i 
odważni, gotowi do pokonania wsizel 
kich trudności! Pomnażajcie swą pra 
cą osiągnięcia narodu radzieckiego 
w budowie komunizmu!

Niech żyje nasza wspaniała mło­
dzież radziecka!

63. Pionierzy i uczniowie! Upor­
czywie i wytrwale przyswajajcie so 
bie wiedzę! Osiągajcie sukcesy w 
nauce, pracy i działalności społecz­
nej! Wyrastajcie na wiernych leni- 
nowćów, oddanych synów naszej 
wielkiej Ojczyzny!

64. Komuniści i komsomolcy! 
Kroczcie w pierwszych szeregach 
bojowników o wykonanie i przekro 
czernie piątego planu pięcioletniego, 
o zbudowanie komunizmu w ZSRR!

65. Niech żyje wielki Związek So 
cjalistycznych Republik Radzieckich 
— twierdza przyjaźni i chwały na­
rodów naszego kraju, niezwyciężo­
na ostoja pokoju na całym świecie!

66. Niech żyje Komunistyczna Par 
tia Związku Radzieckiego, wielka 
partia Lenina — Stalina, promotor 
i organizator wszystkich naszych 
zwycięstw!.

67. Pod sztandarem Lenina, pod 
przewodem Stalina — naprzód do 
zwycięstwa komunizmu!

Cena Iw gr
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Cement dla warszawskiego „zagłębia budowlanego
Pod Warszawą powstałe wielka stacja przemiału cementu

WARSZAWA (PAP). Program Wyborczy Frontu Narodowego głosi: 
,JV okresie bieżącego 10-lecia zakończymy całkowicie odbudowę War­
szawy". Dla urzeczywistnienia tego planu potrzebujemy ogromnych i coraz 
większych ilości materiałów budowlanych, przede wszystkim cementu 
i cegły. Dla zaspokojenia zapotrzebowania Warszawy na te materiały zbu­
dowaliśmy nową dużą cegielnię w Zielonce, w tym też celu rozpoczęto 
w rejonie Żerania budowę wielkiej stacji przemiału cementu. Obiekt ten 
rozpocznie prace już w 1954 r.

Prezydent Francji krytykuje „czołobitnie" 
politykę Waszyngtonu

Budowa stacji będzie miała wielkie 
znaczenie dla usprawnienia zaopatry­
wania w cement warszawskiego „za­
głębia budowlanego". Pozwoli bo­
wiem znacznie ograniczyć kosztowny 
1 bardziej kłopotliwy transport goto­
wego cementu, wymagającego opa­
kowań i krytych wagonów — na rzecz 
transportu klinkieru cementowego, 
półfabrykatu niewrażliwego na wpły­
wy atmosferyczne i nie wymagające­
go opakowania. Przewóz klinkieru 
jest też znacznie tańszy od przewozu 
cementu.

Do powstającej stacji dostarczany 
będzie wytwarzany w cementow­
niach półfabrykat — klinkier cemen­
towy i granulowany żużel hutniczy, 
który będzie suszony w nowoczesnych 
suszarniach i mielony w potężnych 
młynach. Stacja zaopatrzy w cement 
budowy i zakłady produkcji półfa­
brykatów na terenie stolicy i przy­
czyni się do bardziej systematyczne­

Niesmak i obrzydzenie 
budzi wrzaskliwa kampania przed wyborami 

prezydenta USA
NOWY JORK (PAP). W miarę 

zbliżania się dnia wyborów prezy­
denta w Stanach Zjednoczonych, 
przybiera na sile wrzaskliwa kam­
pania wyborcza. Jak zwykle w ta­
kich wypadkach, oba konkurujące 
stronnictwa kapitalistyczne USA — 
partia republikańska i partia demo­
kratyczna — stosują wszelkie możli 
we środki autoreklamy i obrzucają 
się (nawzajem biotem. Zarówno kan 
dydat republikański Eisenhower jak 
i kandydat demokratyczny Sieven- 
son odsłaniają skwapliwie brudy o- 
bozu przeciwnej strony, a przemil­
czają własne grzechy. Szafują oni 
przy tym hojnie gołosłownymi przy 
rzeczeniami, usiłując odwrócić uwe 
gę wyborców od istotnych zagad­
nień. W walce wyborczej sekundu­
ją im kandydaci na wiceprezyden­
tów oraz inni politycy, jak w szcze 
gólnościi urzędujący jeszcze prezy­
dent Truman, senator Taft i guber­
nator stanu Nowy Jork Dewey.

Przedstawiciele obu stron rywa­
lizujących wymyślają sobie od „osz 
czerców“ i „kłamców'1 i ostrzegają 
wyborców przed „śmiertelnym nie­
bezpieczeństwem", jakim byłby wy­
bór kandydata przeciwnej strony. 
Słowa popierane są chętnie innymi 
jeszcze „argumentami" wyborczymi. 
Np. w Tren ton (New Jersey) — jak 
doniósł korespondent Reutera — 
prezydenta Trumana obrzucono zgni 
łymi jajami.

Obie partie kapitalistyczne zmo­
bilizowały dziesiątki tysięcy agen­
tów. Cała kampania wyborcza bę­
dzie kosztowała w tym roku — we­
dług przybliżonych obliczeń — 150 
milionów dolarów.

Każda z obu stron stara się oszo­
łomić wyborców, by skłonić ich do 
głosowania na swoją korzyść. Za­
biegi te nie tylko jednak nie budzą 
wśród wyborców żadnego zapału, 
lecz wywołują wśród nich coraz 
większy niesmak i obrzydzenie.

Wspaniały był dzień 26 paździer 
nika, wspaniałe było nasze zwy­
cięstwo. Nigdy dotąd w żadnych' 
wyborach naród polski tak licznie 
nie brał udziału, nigdy nie był on 
tak zwarty i jednolity w swych 
celach i dążeniach, w swej posta­
wie wobec wroga.

Do urn wyborczych szli męż­
czyźni i kobiety, młodzi i starzy, 
partyjni i bezpartyjni, szli, by zło 
żyć swój głos, by poprzeć program 
Frontu Narodowego, program siły 
i potęgi Ojczyzny, program dobro 
bytu i szczęścia całego narodu.

O czym świadczy ten powszech­
ny udział w głosowaniu, o czym 
świadczy wielka aktywność mas 
w okresie kampanii wyborczej, nie 
bywała dotychczas mobilizacja, o- 
bok członków partii, setek tysięcy 
bezpartyjnych agitatorów do pra­
cy dla zwycięstwa wspólnej spra­
wy?

Zarówno powszechność udziału 
w głosowaniu, jak i aktywność 
mas wynikają ze słusznej polityki 
naszej partii, która jako siła kie­
rownicza we Froncie Narodowym 
na doświadczeniu ośmiu lat wła­
dzy ludowej unaoczniła szerokim 
rzeszom bezpartyjnych obywateli 
ich rolę i znaczenie w budowni­
ctwie lepszego jutra. Dopiero w 
państwie demokracji ludowej po 
raz pierwszy w naszych dziejach 
bezpartyjny stał się rzeczywiście 
równoprawnym obywatelem swe­
go kraju. Władza ludowa otworzy 
ła przed nim niczym nieskrępowa 
ną możliwość awansu, obdarzyła 
go pełnym zaufaniem, dała mu 
możność udziału w rządzeniu pań­
stwem, oddziaływania na losy Oj­
czyzny, reprezentowania narodu w 
najwyższym organie władzy — w 
Sejmie.

Do niepowrotnej przeszłości na­
leżą już czasy przedwrześniowe,

go zaspokajania ich potrzeb w tej 
dziedzinie.

Stacja przemiału cementu składać 
się będzie z całego kompleksu hal 
produkcyjnych, magazynów, budyn­
ków administracyjnych i pomocni­
czych, urządzeń przeładunkowych 
itp.

Wszystkie roboty związane z prze­
ładunkiem, transportem wewnętrz­
nym, przemiałem i przygotowaniem 
cementu do wysyłki — będą całkowi­
cie zmechanizowane. Dzięki temu 
stan liczebny załogi będzie znacznie 
niższy niż w innych tego rodzaju za­
kładach.

Nadchodzące transporty klinkieru 
cementowego wyładowywane będą za 
pomocą wywrotnic wagonowych do 
otwartego magazynu. Specjalne urzą­
dzenia — dwa żurawie portalowe, po­
ruszające się na wysokim pomoście — 
czerpać będą klinkiei- z magazynów 
i ładować na transporter. Te same 
żurawie przesyłać będą granulowany

Dziennik „New York World Tele­
gram" cytuje np. takie typowe wy­
powiedzi wyborców: „W tej kampa 
nii jest zbyt wiele brudów", „Dla­
czego kandydaci na prezydenta nie 
mówią nam wyraźnie, co będą robi 
li?“. Wśród wyborców amerykań­
skich daje się wyczuć kompletna 
dezorientacja co do tego, na którą 
z obu partii należałoby oddać głos. 
„Nigdy przedtem — przyzna je ty­
godnik . „Saturday Review“ — tak 
wielka liczba ludzi nie znajdowała 
się w stanie takiego niezdecydowa­
nia".

Zasadnicza przyczyna trudności 
wyboru między partią republikań­
ską a partią demokratyczną jest o- 
czy wista: obaj kandydaci, szermu­
jąc obłudnymi frazesami o „poko- 
jowości", pragną w istocie rzeczy 
kontynuować obecną politykę agre­
sji, prowadzącą do rozszerzenia woj 
ny na Dalekim Wschodzie i do groź 
by rozpętania wojny w Europie. 
Obaj oni wychwalają agresywny 
blok atlantycki oraz występują na 
rzecz odrodzenia militaryzmu japoń­
skiego i niezwłocznej odbudowy fa­
szystowskiego Wehrmachtu w Niein 
czech zachodnich. Obaj natomiast 
starają się uparcie uniknąć sprecy­
zowania swego stanowiska wobec 
zagadnienia wojny koreańskiej, po­
przestając na nieobowiązujących i 
ogólnikowych obiecankach. Zarów­
no demokraci jak i republikanie wy 
stępują jako rzecznicy interesów 
monopoli, rzecznicy polityki reakcji 
i nędzy mas pracujących oraz inspi 
ratorzy histerii antykomunistycznej 
i prześladowania Komunistycznej 
Partii USA. Obie partie kapitalisty­
czne starają się jednocześnie wytwo 
rzyć tak silną atmosferę terroru, by 
chwiejni wyborcy nie oddali swych 
głosów na kandydatów partii postę­
powej — Hallinana i Bass, głoszą­
cych w swym programie hasła praw 
dziwego pokoju i porozumienia mię 
dzynarodowego.

Jedność partyjnych i bezpartyjnych
gdy o przyjęciu do pracy, o awan 
sie decydowała przynależność do 
tego czy innego stronnictwa, do 
tej czy innej partyjki, wiernie słu 
żącej interesom garstki kapitali­
stów tuczącej się krzywdą milio­
nów. Do niepowrotnej przeszłości 
należą już czasy, gdy w Sejmie 
zasiadali ludzie bezideowi, mache- 
rzy i kuglarze polityczni, wierno- 
poddańczo wypełniający wolę 
swych kapitalistycznych mocodaw 
ców, którzy czynili z bezpartyjno- 
ści szyld dla najbardziej łajda­
ckiej antyludowej polityki. Wal­
cząc z rewolucyjnym ruchem ro­
botniczym burżuazja lubi bowiem 
przyozdabiać swą terrorystyczną 
dyktaturę hasłami rzekomej bez- 
partyjności. Faszystowska dyktatu 
ra pilsudczyzny nazywając swą 
partię „bezpartyjnym blokiem" 
nadużywała dobrego imienia bez­
partyjnych obywateli dla najohyd 
niejszych, antyłudowych i antyna 
rodowych praktyk.

Jakże wiele zmieniło się u nas 
od tego czasu! Lud odsunął burżu- 
azyjnych politykierów od wpływu 
na losy narodu, dał naszemu pań­
stwu siłę i stworzył mu warunki 
wszechstronnego rozwoju.

„Polska przestała być krajem 
biednym, bezbronnym i niezarad­
nym... Minął i nie wróci nigdy, 
wrzesień 1939 roku, minęła i nie 
wróci nigdy hańba bezsilności na­
szego kraju wobec najeźdźców" — 
powiedział Towarzysz Bierut. Bu­
dujemy Polskę z żelaza i betonu. 
Polskę nowoczesnego rolnictwa, 
Polskę dobrobytu, nauki, kultury. 
Jakże więc te wielkie zmiany i 
piękna wizja przyszłości miały nie

żużel hutniczy do obrotowych su­
szarń, a po wysuszeniu — również 
transporterem — do hali młynów. — 
Stamtąd gotowy cement przesyłany 
będzie częściowo do pakowni, a na­
stępnie do silosów, częściowo zaś, sy­
stemem rur — przy zastosowaniu cią­
gu powietrza — bezpośrednio do za­
kładów wytwarzających prefabry­
katy.

Niezależnie od własnej bocznicy ko­
lejowej, stacja dysponować ma base­
nem na odnodze projektowanego ka­
nału Żerań—Zegrze, co umożliwi wy­
korzystanie przy dostawach znacznie 
tańszego transportu wodnego.

Hale produkcyjne i wszystkie bu­
dynki zakładu wykona się z elemen­
tów prefabrykowanych, przy czym 
projektanci — zespół architektów z 
warszawskiego Biura- Projektów Bu­
downictwa Przemysłowego, z prof. 
Loykamem na czele — tak zaprojek­
towali wszystkie gmachy, by można

było przy ich budowie użyć jednego 
tylko rodzaju prefabrykatu. Umożli­
wi to znaczne obniżenie kosztów bu­
dowy, tym bardziej, że prefabrykaty 
będą wytwarzane przez załogę budów 
laną we własnym zakresie.

Do chwili obecnej wykonano więk­
szość robót ziemnych, zabetonowano 
fundamenty magazynów, warsztatu 

- i tzw. „estakady" oraz część funda­
mentów suszarni, ułożono bocznice 
kolejowe. W dalszym ciągu trwa wbi­
janie pali pod silosy.

Na czoło pracujących robotników 
wysunął się 5-osobowy zespół beto- 
niarski pod kierownictwem Józefa 
Wolanina, który niedawno ułożył w 
ciągu 8 godzin 125 m sześciennych be­
tonu, a obecnie — w ramach zobowią­
zań podjętych dla uczczenia Progra­
mu Wyborczego Frontu Narodowego 
— wykonuje przy robotach beton Jar­
skich przeciętnie ok. 600 proc, nor­
my.

Stanowisko Waszyngtonu
w sprawie Niemiec nre ulegnie zmianie

MOSKWA fPAP). Agencja TASS 
donosi z Wiednia:

Dziennik „Der Abend" zamieścił 
depeszę z Waszyngtonu następują­
cej treści:

Przewodniczący senackiej komisji 
spraw zagranicznych USA Connally 
odbył niedawno rozmowę z dzienni­
karzami amerykańskimi. Jeden z 
dziennikarzy zapytał go o stosunek 
rządu USA do zaproponowanego 
przez Związek Radziecki projektu 
traktatu pokojowego z Niemcami. 
Connally odpowiedział, że polityka 
departamentu stanu w sprawne Nie­
miec wychodzi i Nałożenia, iż pobyt 
woj.sk amerykańskich w Niemczech

zachodnich n.ie może być obecnie o- 
grani-czony. Wobec tego nie zajmo­
wano się sprawą charakteru i tre­
ści traktatu pokojowego z Niemca­
mi...

Connally zaznaczył, że nie ma ab­
solutnie potrzeby łamania sobie gło 
wy nad traktatem pokojowym z 
Niemcami dlatego, że na obecnym 
etapie Stenom Zjednoczonym wystar 
cza układ boński z Niemcami za­
chodnimi.

Na pytanie, czy w związku z Wy­
borami nowego prezydenta stanowi­
sko USA w sprawie traktatu poko­
jowego z Niemcami ulegnie zmianie, 
senator oświadczył, że bezwzględnie 
nic się nie zmieni.

Rząd z Bonn zaleca
broń niemiecką dla „armii atlantyckiej44

WIEDEŃ (PAP). Korespondent 
austriackiego dziennika „Der A- 
bend'1 donósi z Bonn, że w pierw­
szych dniach października rząd boń­
ski zwróci! się do dowódcy naczelne­
go sił zbrojnych agresywnego bloku 
atlantyckiego w Europie, gen. Rid- 
gwaya z propozycją wprowadzenia 
szeregu typów broni niemieckiej ja­
ko standardowej broni w „armii a- 
tlantyckiej".

Pełnomocnik rządu bońskiego ,,do 
spraw bezpieczeństwa" Blank o- 
świadczył na posiedzeniu rady mini­
strów, że „siły zbrojne Niemiec za­
chodnich będą podstawą armii euro­
pejskiej". Blank dodał, iż fakt ten 
jest wystarczający, aby podnieść w 
radzie paktu północno - atlantyckie­

go kwestię wyposażenia armii nie­
których państw europejskich w no­
woczesną broń produkcji niemiec­
kiej. przytoczył on dla przykładu ka 
rabin maszynowy typu roku 1942, 
automat typu 1943 roku oraz działo 
przeciwlotnicze kalibru 8,8 cm. Zda­
niem Blanka, wymieniona broń po­
siada znaczną przewagę nad odpowie 
dnimi typami broni angielskiej, fran 
cuskiej i belgijskiej. Blank zakomu­
nikował radzie ministrów, że Niem­
cy zachodnie już w chwili obecnej 
mogą dostarczyć armii europejskiej 

'30.000 karabinów maszynowych, 50 
tysięcy automatów, 2.600 rusznic 
przeciwczołgowych oraz wyposażyć 
w działa przeciwlotnicze 9 pułków' 
artyleryjskich.

Z posiedzenia plenarneio Zgromadzenia ONZ
NOWY JORK (PAP). W dniu 27 

października odbyło się plenarne 
posiedzenie Zgrcmadzeniia Ogólnego 
Narodów Zjednoczonych, na któ­
rym dokonano wyboru szóstego 
członka Rady Gospodarczo - Spo­
łecznej ONZ. W dniu 25. 10. doko­
nano Wyboru pięciu członków Ra­
dy Gospodarczo - Społecznej ONZ. 
Wybrano mianowicie przedstawicie 
li Wenezueli, Australii, Stanów 
Zjednoczonych, Indii i Turcji. W 
dniu 27 odbyły się dalsze głosowa­
nia nad kandydaturami 'Czechosło­
wacji, Pakistanu i Jugosławii. Do­
piero po dwunastu turach głosowa­
nia pod naciskiem delegacji amery­

porwać i nie aktywizować miliono 
wych mas ludu pracującego? I nic 
dziwnego, że właśnie w okresie 
minionych wyborów, do których 
naród szedł zwarty i zjednoczony 
pod sztandarem Frontu Narodowe 
go, te wielkie przemiany i cele 
szczególnie się unaoczniły, szcze­
gólnie mocno wryły się w świado­
mość szerokich mas.

„Front Narodowy — mówi pro­
gram — jest braterską jednością 
działania partyjnych i bezpartyj­
nych, związanych wzajemnym zau 
faniem, wspólną pracą i walką o 
lepsze jutro1*.

Do tej walki i pracy na wezwa­
nie Frontu Narodowego stanęły o- 
bok naszej partii — czołowej siły 
narodu, tysiące działaczy ZSL i 
Stronnictwa Demokratycznego, set 
ki tysięcy związkowców, członków 
organizacji młodzieżowych, kobie­
cych, członków ZSCh i innych or­
ganizacji społecznych, stanęły set­
ki tysięcy bezpartyjnych aktywi­
stów, a wśród nich tysiące patriotów, 
którzy nigdy przed tym nie -brali u- 
dzialu w życiu społecznym.

Ruszyła z żywym słowem agitacji 
Krystyna Ciechanowska, studentka 
Politechniki w Gdańsku i Marta 
Gralka, chłopka z Olsztyńskiego, 
wyróżni! się Piotr Wichłacz. pierw­
szy plecowy z Wrocławskich Zakła­
dów Metalurgicznych. Z ogromną 
energią i zapałem, z pełnym poczu­
ciem odpowiedzialności kierował 
pracą Powiatowego Komitetu Fron­
tu Narodowego w Bolesławcu jego 
bezpartyjny przewodniczący ob. Ki- 
jenka.

Tysiące ton surówki, węgla, mi­
liony metrów tkanin, które zostały 

kańskiej przedstawiciel Jugosławii 
titowskiiej uzyskał w trzynastej tu­
rze niezbędną większość dwóch trze 
cich głosów i został wybrany do 
Rady Gospodarczo - Społecznej.

Następnie odbyły się wybory 
dwtoch członków Rady Powierniczej 
ONZ na miejsce Iraku i Salwadoru. 
Na miejsce Iraku wybrana została 
Syria, a Salwador został wybrady 
ponownie.

Zgromadzenie Ogólne postanowiło 
przyjąć do wiadomości bez dysku­
sji sprawozdanie Rady Bezpieczeń­
stwa z jej działalności za rok ubie­
gły-

wyprodukowane dla uczczenia wy­
borów, tony zboża i ziemniaków, 
tysiące litrów mleka, które wieś 
polska sprzedała Państwu w związ­
ku z czynem wyborczym, oto wspól­
ne dzieło partyjnych i bezpartyj­
nych patriotów zjednoczonych pod 
sztandarami Frontu Narodowego, 
oto wyraz siły Frontu Narodowego, 
jego triumfu nad bezsilnymi kno­
waniami agentów imperializmu a- 
merykańsko-hitlerowskiego.

Były zwłaszcza na wsi, gdzie dość 
liczne są gromady, nie posiadające 
organizacji partyjnych, takie komi­
tety Frontu, w których liczba bez­
partyjnych aktywistów wielokrotnie 
przewyższała liczbę członków partii. 
Nasi agitatorzy trafiali do takich 
domów, w których trudno było sie 
nieraz zorientować, czy rozmówcy 
sa członkami partii czy bezpartyj­
nymi. Do tego stopnia wzrosła świa­
domość nolitrezna i aktywność mas 
bezpartyjnych, poczucie jedności 
narodu, noczucie gospodarza Oj* 
czyznv. Kampania wyborcza Uru­
chomiła wielką rezerwo naszes-o 
państwa ludowego. dźwignęła 
wzwyż mvśl twórczą i wyzwoliła 
niespożyta energię milionów bez­
partyjnych. Jeszcze mocniej zawią­
zała sie braterska wsnółnraoa i za­
ufanie miedzy bezpartyjnymi i par- 
tyinymł. jeszcze mocnie! sccmon- 
tował sie naród we Froncie walki o 
nokół i gosnodnrozc. Znalazło
to nainołnifejszy wyraz w powszech­
ności wyborów, w fakcie, nonrd 

nrnc. tinrawnlnnvch do ałosowa,- 
nta sknrzysłaln ze Swego prawa, 3. 
oop nme głosów nadlo pą listo 
ńs-nefł, ąłarodnweo.A, listo na.rtyi- 

i bemari.yfnyeh.
Ten wielki sukces polityczny na-

PARYŻ (PAP). Prezydent Francji, 
Vincent Auriol wygłosił w Donsere- 
Mondragon przemówienie, w któ­
rym poświęcił wiele uwagi stosun­
kom francusko-amerykańskim. Na­
wiązując do rozbieżności i tarć, jakie 
ujawniły się ostatnio między Fran­
cją a USA, Auriol powiedział: „Inni 
źle rozumieją finansowe i społeczne 
trudności Francji", Auriol dał wy­
raz zaniepokojeniu, jakie panuje we 
Francji z powodu remilitaryzacji Nie 
mieć zachodnich. Mówca nie omiesz­
kał wspomnieć czołobitnie o „pomo­
cy amerykańskiej", ale równocześnie 
postawił pod znakiem zapytania war 
tośĆ tej „pomocy". Zaznaczył on, że 
„wydatki na wojnę w Indochinach 
były dwukrotnie wyższe niż dosta­
wy marshallowskie". Wreszcie Auriol 
odpowiedział na obelżywe antyfran­
cuskie wypady republikańskie kan­
dydata na prezydenta — Eisenhowe­
ra.

Przemówienie Auriola jest przed­
miotem ożywionych komentarzy pra 
sy francuskiej.

„Humanite" pisze, że prezydent 
Auriol zmuszony jest liczyć się z za­
ostrzeniem się sprzeczności intere­
sów między imperialistami francu­
skimi i amerykańskimi „Auriol 
— pisze „Humanite" — wystąpił 
przeciwko pierwszeństwu, udziela­
nemu imperialistom niemieckim 
przez imperialistów amerykańskich, 
przeciwko pogardzie Waszyngtonu 
dla jego francuskich agentów. Wola 
ludu musi być silna, a sprzeczności 
międzyimperialistyczne — głębokie, 
skoro dochodzi do tego, że prezydent 
Auriol Wygłasza tego rodzaju prze­
mówienie".

„Ce Soir" stwierdza, że w prze­
mówieniu Auriola znajduje odbicie 
„wzrastający opór najszerszych mas

Echa skandalicznego zjazdu SS-manów 
w Werden

PARYŻ (PAP). Wiadomość o pro­
wokacyjnym zjeździe SS-manów w 
Werden odbiła się silnym echem w 
prasie francuskiej.

„Liberation” podkreśla, że zjazd 
SS-manów — to obraz tego, czym 
stałyby się jutro całe Niemcy zachod­
nie podniesione do rangi „alianta eu­
ropejskiego" w wyniku ratyfikacji u- 
kładu o „armii europejskiej". Gdyby 
rząd boński istotnie potępiał zbrodnie 
hitlerowskiej Rzeszy, zakazałby tej 
bezczelnej manifestacji.

Cytując wynurzenia Kesselringa na 
temat „armii europejskiej", dziennik 
pisze dalej ironicznie: „Oto cenny 
zwolennik dla Roberta Schumana. 
Mimo, iż rząd zachowuje w tej spra­
wie pełne zakłopotania milczenie, ta­
cy zwolennicy i takie deklaracje wy­
jaśniają Francuzom, jak potwornym 
niebezpieczeństwem dla Francji było­
by zatwierdzenie układu o „armii 
europejskiej", która miałaby realizo­
wać idee Hitlera".

„L‘Humanite‘ stwierdza z oburze­

Zaprzańcy polscy z „Wolnej Europy “ 
pod rozkazami odwetowców z Bonn

BERLIN (PAP). Jak wynika m. in. 
z wywiadu, udzielonego przez konsu­
la amerykańskiego w Monachium 
Thayera dziennikowi „Muenchner 
Merkur", odwetowcy z Bonn przejęli 
kontrolę nad audycjami radia „Wol­
na Europa", cenzurując nie tylko

kłada na członków partii nowe, 
szczególnie odpowiedzialne zadania. 
Musimy dalej i nieustannie umac­
niać naszą więź z bezpartyjnymi, 
utrwalać i rozwijać doświadczenie 
współpracy z bezpartyjnymi z okre­
su kampanii wyborczej.

Niezbędnym jest — jak uczy To­
warzysz Stalin — by komunista 
odnosił się do bezpartyjnego jak 
równy do równego... Niezbędnym 
Jest, aby komunista nauczył się od­
nosić do bezpartyjnego jak brat do 
brata".

W toku kampanii wyborczej mi­
liony ludzi przekonały się, że przy­
należność do partii, która jest kie­
rowniczą siłą we Froncie, nie daje 
żadnych wyjątkowych praw czy 
przywilejów, a przeciwnie nakłada 
obowiązki codziennej, bojowej rea­
lizacji polityki rządu i partii. Mi­
liony ludzi przekonały się, że partia 
żąda ofiarności i bezgranicznego od­
dania sprawie ludu pracującego, 
dalszego zacieśniania więzi między 
partyjnymi i bezpartyjnymi obywa­
telami naszego Ludowego Państwa.

„Hasło Frontu Narodowego_ mó
wił Towarzysz Bierut na VI Plenum 
KC PZPR — oznacza podniesienie 
walki klasowej na wyższy poziom i 
poprowadzenie jej w korzystniej­
szych dla nas warunkach..." „Celem 
Frontu Narodowego jest przede 
wszystkim spotęgowanie naszej 
zwartości, naszej siły, podciągnie­
cie naszych rezerw społecznych, in 
jest chłopów pracujących, inteligen­
cji, drobnomieszczaństwa miejskie­
go".

Umacniajmy więc braterską, pa­
triotyczną więź partyjnych z bez­
partyjnymi w 'imię pomnażania si­
ły Frontu Narodowego dla walki o 
wspólny cel, o lepsze jutro naszej 
Ojczyzny.

R. SCHABOWSKA 

ludności, przeciwstawiających się po 
lityce atlantyckiej. Francja uniknie 
katastrofy, jeśli zerwie z polityką, 
która przykuła ją do paktu atlanty­
ckiego".

Reakcyjny „Ce Matin" przyznaje, 
że francuskie ministerstwo spraw za­
granicznych zawsze ustępowało wo­
bec żądań amerykańskich. „Polityka 
ta — pisze „Ce Matin" — wywołała 
wrażenie, że można bezwstydnie po­
miatać Francją".

NOWY JORK (PAP). Prasa amery 
kańska zwraca uwagę na kryzys, 
jaki przeżywa blok atlantycki. Na­
wiązując do przemówienia Auriola, 
„New York Times11 pisze: „Żaden po­
lityk francuski nie wyrażał się do­
tąd tak otwarcie o oburzeniu, pa­
nującym we Francji, o krytyce poli­
tyki zagranicznej oraz o innych pro­
blemach, nurtujących mocarstwa za 
chodnie".

Korespondent „New York Times1* 
Sulzberger donosi z Paryża, że „spra­
wa utworzenia armii europejskiej 
znajduje się w obliczu fiaska poli­
tycznego". Dalej Sulzberger stwier­
dza, że we Francji i w innych kra­
jach Europy Zachodniej „wzrasta fa 
la antyarnerykanizmu". „Droga do 
zjednoczenia Europy Zachodniej — 
pisze Sulzberger — jest coraz trud­
niejsza. Wstępne stadia akcji zjed­
noczenia Europy, jak dotąd, nie po­
wiodły się: francusko - włoska unia 
celna zmarła po prostu śmiercią na­
turalną; Benelux wprawdzie nie za­
łamał się jeszcze całkowicie, ale ku­
leje; interesy francUsljte są całko­
wicie- sprzeczne z projektowaną 
współpracą, przemysłową niemiecko- 
włoską... Kryzys armii europejskiej 
może doprowadzić do prawdziwego 
kryzysku w stosunkach między USA 
a kontynentem europejskim".

niem, że rząd francuski nie zareago­
wał na prowokacyjne wypowiedzi 
Ramckego i że francuskie władze o- 
kupacyjne nie usiłowały nawet prze­
szkodzić skandalicznym manifesta­
cjom hitlerowców. Jedna z takich ma 
nifestacji odbyła się również w stre­
fie francuskiej w Wittłich, u bram 
więzienia francuskiego, gdzie przeby­
wa jeszcze kilku zbrodniarzy wojen­
nych. Władze francuskie nie interwe­
niowały. Postąpiłyby one inaczej — 
pisze dziennik — gdyby chodziło o 
manifestacje we Francji pod hasłem 
wolności dla Martina, Le I.eapa, Du- 
colone. Ale Martin, Le Leap i Duco- 
lone więzieni są ża to, że pozostali 
wierni patriotycznym ideałom ruchu 
oporu, które nie dadzą się pogodzić 
ze zbrojeniami odwetowców niemiec­
kich. Wzmożenie agitacji hitlerow­
skiej w Niemczech wiąże się z wpro­
wadzeniem w życie układów z Bonn 
i Paryża. Dlatego właśnie Pinay i 
Schuman nie zakazują manifestacji 
neohitlerowców, którzy mają stano­
wić trzon „armii europejskiej".

treść jego audycji, lecz również do­
bierając jego personel. Obecnie wia­
domość ta znajduje znów potwierdze­
nie w informacjach dziennika za- 
chodnio-berlińskiego „Der Kurier", 
który w numerze 249 z dnia 25 paź­
dziernika 1952 r. donosi, że w mini­
sterstwie poczt Republiki Federalnej 
opracowywany jest obecnie projekt 
umowy z działającym w Monachium 
radiem „Wolna Europa11.

Zgodnie z umową ta finansowana 
przez Amerykanów — jak podkreśla 
dziennik — rozgłośnia ma uzyskać po 
wejściu w życie „układu ogólnego" 
licencję z krótkim terminem wypo­
wiedzenia.

Bońskie ministerstwo spraw zagra­
nicznych — pisze dalej dziennik — 
podało już do wiadomości, że z tego 
prawa wypowiedzenia zrobi użytek, 
jeśli program radia „Wolna Europa" 
będzie sprzeczny z polityką lub inte­
resami Republiki Federalnej. Repu­
blika Federalna zamierza również, 
jak podaje dziennik, uzupełnić pra­
cownikami niemieckimi grupę rene­
gatów z krajów wschodnio-europej­
skich, którzy opracowują audycje tej 
rozgłośni.

„Nuernberger Nachrichten" stwier­
dza zresztą, że już w chwili obecnej 
rozgłośnia „Wolna Europa" zatrudnia 
na około 1.000 pracowników — 600 
Niemców.

Dobrudźa 
zmienia oblicze

SOFIA (PAP). Bułgarska Agencja 
Telegraficzna donosi o zakończeniu 
budowy pierwszego, wielkiego sy­
stemu nawadniającego Dobrudży.

Prace nad przeobrażeniem Dobru­
dży podjęte zostały w myśl uchwa­
ły Rady Ministrów Bułgarskiej Re­
publiki Ludowej i KC Komunistycz 
nej Partii Bułgarii. Pierwszy system 
nawadniający składa się m. in. z 
kanałów o łącznej długości 53 km.
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Nie należy pracować zrywami 
ale stale i systematycznie bić się o pełną realizację

• dziennych planów skupu zboża
Zjednoczony we Froncie Narodo­

wym naród polski odniósł wspania­
łe zwycięstwo w wyborach do Sejmu 
Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej. 
Podobnie jak cała Polska wieś po­
morska masowo poszła do urn wy­
borczych i głosowała za Polską wiel 
kieK fabryk, jasnych mieszkań, za 
swoim szczęściem i szczęściem swo­
ich dzieci.

Wroga Polski Ludowej stawiają- 
cego na imperialistów anglo-amery- 
kańskich i ich hitlerowskich pachoł­
ków spotkał jeszcze jeden dotkliwy 
cios. Otrzymał on godną odprawę od 
narodu skupionego wokół Partii' i 
władzy ludowej wykuwającego w nie 
zmordowanej codziennej pracy le­
pszą przyszłość swojej Ojczyzny.

W okresie poprzedzającym wybo­
ry do Sejmu w wyniku szerokiej pra 
cy polityczno - uświadamiającej do 
której organizacje partyjne, aktyw 
gminny i Komitety Frontu Narodo­
wego zmobilizowały tysiące agitato­
rów wzrosła poważnie świadomość 
pracujących chłopów, co znalazło 
swój wyraz w masowym przedtermi­
nowym wypełnianiu obowiązków wo 
bec Państwa i podejmowaniu licz­
nych zobowiązań dla poparcia czy­
nem programu wyborczego Frontu 
Narodowego.

Uzbrojeni w doświadczenia w 
kampanii wyborczej, wstępujemy w 
nowy etap walki o pełną realizację 
planów gospodarczych i finanso­
wych w naszym województwie.

Dalsze szerokie stosowanie boga­
tych i skutecznych środków oddzia­
ływania politycznego na pracują­
cych chłopów zapewni osiągnięcie 
właściwych rezultatów.

Pożądane jest również aby orga­
nizacje partyjne i aktyw gminny wy 
eliminowały ze swej pracy niepotrze 
bne zrywy i z równomiernym nasile­
niem biły się o pełną realizację za­
dań gospodarczych wsi.

SPOCZĘLI NA LAURACH
Gmina Kowal jeszcze przed mie­

siącem zajmowała jedno z ostatnich 
miejsc w powiecie w realizacji sku­
pu zboża. Ażeby podciągnąć gminę 
Komitet Gminny, gromadzkie org-ani 
zacje partyjne, aktyw gminny i agi­
tatorzy Gminnych i Gromadzkich Ko 
mitetów Frontu Narodowego zrobiły 
dużv wysiłek. KG rozstawił agita­
torów w najbardziej odstających gro 
madach i postawił z całą siłą przed 
aktywem partyjnym i gminnym za­
danie pełnej mobilizacji chłopów do 
organizowania zbiorowych odstaw 
zboża. Dzięki nasileniu pracy poli­
tycznej w gminie Kowal nastąpiła 
pewna poprawa na odcinku skupu 
zboża, co znalazło swój wyraz w ma 
nifestacyjnej odstawie ziarna przez 
kilka gromad.

Towarzysze z Komitetu Gminnego 
po odniesieniu tych sukcesów spo­
częli na ławrach. W Komitecie Gmin­
nym i w gromadzkich organizacjach 
partyjnych zapanował błogi nastrój 
samouspokojenia. Poprawa sytuacji 
w dziedzinie skupu zboża osiągnię­
ta dzięki szerokiej pracy politycz- 
no-uświadamiającej wśród chłopów 
pracujących zdemobilizowała rów­
nież aktyw gminny i organizacje ma 
sowę.

Tymczasem z dnia na dzień ma­
leje napływ ziarna, a gminie Ko­
wal jest jeszcze daleko do wykona­
nia rocznego planu skupu zboża. — 
Gdy była praca polityczna zboże 
szło, gdy jej zabrakło — dzienny 
skup zboża poważnie się zmniej­
szył.

Stąd płynie wniosek dla Komite­
tu Gminnego i gromadzkich orga­
nizacji partyjnych, że nie należy 
pracować zrywami ale stale i sy­
stematycznie bić się o pełną reali­
zację dziennych planów skupu zbo­
ża. Osłabienie pracy polityczno- 
uświadamiającej zaktywizowało na 
terenie gminy wroga klasowego. Tu 
i ówdzie kułacy podnieśli głowę, aże

Ostatnio do pracy kolegium orze­
kającego wkradły się nastroje bez­
troski j samouspokojenia. Członko­
wie kolegium zasugerowani lepszym 
napływem ziarna zamiast nakładać 
kary na opornych kułaków wzywali 
ich do Prezydium i proporwwali im 
mimo, iż tego nie należy robWrzlożenie 
zobowiązania, że do ustalonego przez 
kolegium terminu wywiążą się ze 
swoich obowiązków wobec Państwa.

Komitet Gminny naprawił ten 
błąd kolegium i wskazał, że polityka 
orzecznictwa wobec kułaków musi 
mieć na względzie zmuszenie ich do 
odstawy zboża.

KG w Kłóbce usprawnił również 
pracę delegata CUSiK, który wpadł 
w nastrój błogiej beztroski i nie spo 
rządza! wniosków o ukaranie opor­
nych kułaków.

Prowadzona z równym nagleniem 
praca uświadamiająca i bezwzględna 
walka z wszelkimi niedociągnięciami 
mogącymi zahamować napływ ziarna 
spowodowała, że punkty skupu w 
gminie Kłóbce coraz bardziej wypeł 
niają się ziarnem.

Towarzysze z KG i gromadzkich 
organizacji partyjnych oceniając re­
alnie sytuację widzą, że stoją przed 
nimi jeszcze duże zadania aby pod­
ciągnąć gminę do pełnej realizacji 
rocznego planu skupu zboża.

Ukazał się numer specjalny 
„IWUCH OfZOG" 

poświęcony XIX Zjazdowi KPZR
Numer zawiera:
Przemówienie Towarzysza Józefa Stalina na XIX Zjeździć KPZR.
Przemówienie inauguracyjne tow. W. Mołotowa.
Referat sprawozdawczy Komitetu Centralnego WKP(b) na XIX Zjeź- 

dzie Partii — referat sekretarza KC WKP(b) tow. G. Malenkowa.
Referat sprawozdawczy Centralnej Komisji Rewizyjnej WKP(b) — 

referat tow. P. Moskatowa.
Dyrektywy XIX Zjazdu Partii w sprawie piątego pięcioletniego planu 

rozwoju ZSRR na lata 1931—1955 — referat przewodniczącego Państwo­
wej komisji Planowania tow. M. Saburowa.

Zmiany w Statucie WKP(b) — referat sekretarza KC WKP(b) tow. 
N. Chruszczowa.

Przemówienie tow. Ł. Kaganowicza.
Sprawozdanie Komisji Mandatowej XIX Zjazdu WKP(b) — referent 

tow. N. Piegów.
Dyskusja — Przemówienia tow. tow.: — Dnia 6 października 1952 r.: 

N. Patoliczewa, Ł. Mielnikowa, N. Michajłowa, A. Puzanowa, W. Andria- 
nowa, Ł. Breżniewa. Dnia 7 października 1952 r.: Ł. Berii, N. Ignatowa. 
Dńia 8 października 1952 r.: A. Aristowa, D. Korotczenki, N. Bułganina, 
W. Kuźniecowa, P. Ponomarenki. — Dnia 9 października 1952 r.: A. Mi- 
kojana, W. Małyszewa, M. Susłowa, A. Kosygina. L. Tewosjana. — Dnia 
10 października 1952 r.: M. Szkiriatowa.

Pozdrowienia dla XIX Zjazdu WKP(b) od partii komunistycznych i 
robotniczych.

Rezolucje i uchwały XIX Zjazdu WKP(b).
Skład Komitetu Centralnego i Centralnej Komisji Rewizyjnej Ko­

munistycznej Partii Związku Radzieckiego.
Zakończenie obrad XIX Zjazdu KPZR. — Przemówienie tow. K. Woro- 

szyłowa.
Komunikat o wyborze organów wykonawczych KC KPZR.
Numer specjalny jest do nabycia w kioskach PPK „Ruch". W ramach 

prenumeraty numer nie będzie rozsyłany.

Technik Marian Piesiewicz oraz mistrz Stefan Żelazny omawiają z za­
łogą wydziału produkcyjnego nr 4 ZZR metodę racjonalnego spawania.

Foto „Gazeta Pom.“ — Staniszewski

Cenne racjonalizacje robotników
przyśpieszyły realizację planów produkcyjnych

Załoga Toruńskiej Stoczni Rzecz­
nej podejmując zobowiązania dla 
poparcia programu Frontu Narodo­
wego, zobowiązała się wykonać plan 
roczny (pod względem wartości) do 
dnia 20 października. Zobowiązanie 
to wykonane zostało 5 dni przed ter­
minem.

Duży wpływ na uzyskanie tego 
sukcesu obok współzawodnictwa pra­
cy miały cenne pomysły racjonaliza­
torskie robotników.

Dzięki realizacji pomysłu tokarza 
Józefa Witkowskiego, który wpro­
wadził oprawki do narzynek i umoż­
liwił proces gwintowania na tokarce, 
wydajność pracy przy tych czynno­
ściach wzrosła o 300 proc.

Kowal Bernard Malinowski u- 
sprawnił pracę przy kuciu żelaza 
profilowego młotem pneumatycznym, 
co pozwoliło na zwiększenie wydaj­
ności kuźni o 50 proc.

Tomasz Strzelecki i Konstanty Ma-

Olbrzymie zaintosmnie czytelników polskich
literaturą marksistowsko-leninowską

WARSZAWA (PAP). Materiały z 
XIX Zjazdu Komunistycznej Partii 
Związku Radzieckiego: Józef Sta­
lin •— „Przemówienie na XIX Zjaź­
dzie Komunistycznej Partii Związku 
Radzieckiego", G. M. Malenkow — 
„Referat sprawozdawczy Komitetu 
Centralnego WKP(b) na XIX Zjeź­
dzić Partii", N. S. Chruszczów — 
„Zmiany w Statucie WKP(b)“ (Re­
ferat i uchwalony Statut Komuni­
stycznej Partii Związku Radzieckie 
go) — wydane jako odrębne broszu­
ry w nakładach po 100 tys. egzem­
plarzy zostały w ciągu paru dni wy 
kupione i nakład ich ulegnie wzno­
wieniu. *

Równie szybko wykupywana jest 
przez czytelników praca Józefa Sta­
lina: „Ekonomiczne problemy socja-

NIEZYC1OWE ZARZĄDZENIE
Dyrekcja MHD w Bydgoszczy wyda­

ła ostatnio zarządzenie by należność 
za odstawę mleka do domu regulować 
z góry już 25 każdego miesiąca. Więk 
szość ludzi pracy otrzymuje wynagro. 
dzenie dopiero ostatniego dfiia miesią 
ca i tylko wtedy należność za mleko 
może regulować

Zarządzenie Dyrekcji AMID uniemożli 
wia dużej ilości konsumentów kupowa 
nie mleka z dostawą do domu. Uwa­
żamy, że Dyrekcja MHD zarządzenie 
swoje dokładnie przeanalizuje i jeżeli 
to jest możliwe przesunie termin re­
gulowania należności za mleko.

Klienci MHD

ZAPROWADZIĆ PORZĄDEK 
W BARZE MLECZNYM

W Barze Mlecznym przy ul. Dworco­
wej w Bydgoszczy, konsumenci skar­
żą się, że kawa podawana jest bez cu­
kru, a mleko zimne, skwaszone i zmie 
szane z wodą.

Książka zażaleń jest bardzo niechęt 
nie wydawana. Zdarzył się nawet wy 
padek, że nie bardzo trzeźwi znajomi 
kelnerki, którzy poprzednio odwiedzili 
widocznie bar „niemleczny", usiłowali 
konsumentowi przeszkodzić w napisa­
niu krytycznych uwag do książki zaża­
leń.

Zygmunt Woźniak

TAK NIE MOŻNA
Przed dwoma miesiącami Przedsię­

biorstwo Remontowo Budowlane przy 
Prezydium MRN w Bydgoszczy rozpo 
częło remont domu przy ulicy Toruń­
skiej 77. Robotnicy zdjęli starą papę 
z dachu i na tym pracę przerwali.

Tymczasem dach pozbawiony papy 
mocno przecieka. Przeprowadzona re­
peracja poszczególnych pokoi w ubie­
głym roku poszła na marne, bo tynk 
przesiąknięty wodą odpada. Lokatorzy 
zwracali się do Przedsiębiorstwa Re­
montowo Budowlanego w Bydgoszczy 
z prośbą o szybsze pokrycie dachu pa­
pą lecz dotychczas nie odniosło to skut 
ku.

Lokatorzy domu przy ulicy Toruń­
skiej nr 77.

DOBRZE ZORGANIZOWANA 
WYCIECZKA

Ostatnio Dział Społeczno-Samorzą- 
dowy PSS w Bydgoszczy przy pomo­
cy PBP „Orbis" zorganizował wy­
cieczkę na Dolny Śląsk. W wycieczce 
wzięło udział 450 członków PSS.

Specjalny pociąg, z którego korzy­
stali wycieczkowicze był zradiofonizo- 
wany przez ekipę Polskiego Radia, któ 
ra nie tylko informowała uczestników 
wycieczki O szczegółach dotyczących 
przebiegu podróży, lecz także urozmai 
cala wycieczkowiczom czas'ciekawy­
mi pogadankami.

Wycieczkowicze zwiedzili Wrocław, 
Karpacz, Bierutowice oraz Szklarską 
Porębę. W domach FWP oczekiwały 
ich przygotowane posiłki i noclegi.

Aleksander Rzeźniacki

NALEŻNOŚĆ UREGULOWANA

Rośnie sieć kursów 
języka rosyjskiego
WARSZAWA (PAP). - Stale rośnie 

sieć kursów języka rosyjskiego. W u- 
biegłym półroczu br. Towarzystwo Przy 
jaźni Polsko • Radzieckiej zorganizo­
wało w kraju dla robotników, chłopów 
i pracowników umysłowych 2.700 kur­
sów nauki języka rosyjskiego, w któ­
rych uczestniczyło 55.713 osób. Najwię 
cej kursów powstało w województwach: 
warszawskim, gdańskim, poznańskim, 
lubelskim i katowickim.

Czytelnik Edwin Wiśniewski z Za- 
jączkowa, pow. Swiecie, w liście do 
Redakcji Skarżył się, że kierownic- 

| two Rejonu Eksploatacji Dróg Pu­
blicznych w Swieciu nie wypłaciło 
mu należnej premii.

Na skutek interwencji „Gazety" 
w powyższej sprawie Prezydium 
PRN w Swieciu zawiadomiło Redak­
cję, że wydało polecenie kierownic­
twu Rejonu Eksploatacji Dróg Pub- 

, licznych bezzwłocznego wypłacenia 
i należności.

ZASYPANY ROW ODWADNIA­
JĄCY ZOSTAŁ ODKOPANY

Czytelnicy zamieszkujący w Byd­
goszczy przy Ul. Bielickiej W liście 
do Redakcji prosili o interwencję 
w sprawie rowu odwadniającego, 
który na polecenie kierownictwa 
miejscowej szkoły został zasypany. 
Skutek tego był taki, że woda nie 
odpływając tworzyła na ulicy kału­
że. •

Redakcja list ten opublikowała o- 
raz przesłała go do interwencji.

Prezydium MRN zawiadomiło Re­
dakcję, że zasypany rów odwadnia­
jący został odkopany.

Nasz czytelnik Stanisław Nawroc­
ki z Bydgoszczy w liście do Redak­
cji pisał, że z 5-osobową rodziną nie 
może się pomieścić w jednym po­
koju. Ob. Nawrocki wskazał jedno­
cześnie na mieszkanie, które nie by­
ło dostatecznie wykorzystane.

Prezydium Miejskiej Rady Naro­
dowej w Bydgoszczy na skutek in­
terwencji „Gazety" zakomunikowało 
nam, że ob. Nawrocki otrzymał mie­
szkanie większe i wygodniejsze.

PREMIE WYPŁACONE

Pracownicy POM z Warlubia, 
pow*. Swiecie, w liście do Redakcji 
zakomunikowali, że kierownictwo 
ich zakładu pracy nie wypłaca im 
należnej premii za czwarty kwartał 
1951 r.

Redakcja interweniowała w Pre­
zydium PRN w Swieciu i pracowni­
cy POM z Warlubia należne premie 
otrzymali.

SIEWNIKI ZOSTAŁY WY­
REMONTOWANE

Chłopi z gromady Skrzynki, pow. 
Swiecie, zawiadomili Redakcję, że w 
ich gromadzie nie zabezpieczono 
kilku uszkodzonych siewników, któ­
re rdzewieją na powietrzu.

Redakcja list opublikowała, w wy­
niku czego Prezydium PRN w Swie- 
ciu wyjaśniło Redakcji, że uszkodzo­
ne siewniki zostały wyremontowane 
1 oddane do użytku.

by ogłupić mniej świadomych chło­
pów wrogą plotką i brednią i od­
ciągnąć ich od realizacji planów go­
spodarczych i finansowych.

Np. kułak Jan Górski z Raku to wa 
wykorzystując sytuację „urabia" 
mniej świadomych chłopów, aby 
nie sprzedawali Państwu zboża, ale 
puszczali je na pasek. Towarzysze z 
KG natomiast twierdzą, że w gminie 
obecnie nie ma wrogów, gdyż agita­
torzy zdemaskowali już wszystkich, 
nie ma oddziaływania kułackiego 
na chłopów, bo tych, którzy ulegali 
kułakom, jak np. Helenę Chaba- 
cińską, Mariana Goździalskiego z 
gromady Grabkowo j Stanisława 
Przepiórkę ze wsi Czerniejewice agi 
tatorzy przekonali o obowiązku re­
alizacji planów gospodarczych i fi­
nansowych.

Powstaje jednak pytanie czy isto­
tnie na terenie gminy Kowal jest 
tak dobrze skoro w ostatnich dniach 
nastąpiło poważne zmniejszenie się 
napływu ziarna.

Towarzysze z KG usiłują zasła­
niać się obiektywnymi trudnościa­
mi, a m. in. brakiem dostatecznej 
ilości kompletów omłotowych. Kom 
pletów jest wprawdzie mało, ale 
przecież prawie wszyscy chłopi po­
siadają kieraty i mogą nimi młócić 
zboże.

Nie to jest przyczyną osłabienia 
się tempa dostaw zbożowych. Towa­
rzysze z KG nie widzą wroga, a 
wręg jest i bruździ. Nie widzą otu­
manionych chłopów, a przecież w 
gromadzie są tacy chłopi, którzy nie 
odstawili jeszcze ani kilograma ziar 
na. Trzeba a.by aktywiści z KG mie­
li oczy szeroko otwarte, umieli do­
strzegać wroga i w porę paraliżować 
jego szkodliwą działalność.

Sprawy jednak własnym rozpę­
dem nie chodzą i nie pójdzie zboże 
jeśli KG, GRN, gromadzkie organi­
zacje partyjne i aktyw gminny nie 
ożywią pracy politycznej i do koń­
ca nie złamią oporu kułaków, jeśli 
towarzysze z KG nawet wówczas, 
gdy zboże pójdzie nie będą popadali 
w nastroje beztroski i samouspoko- 
jenia, ale przeciwnie z niesłabnącą 
siłą walczyć będą o pełne wykona­
nie planów gospodarczych i finanso 
wych.

INACZEJ JEST W GMINIE 
KŁOBKA

W gminie Kłóbka w tym samym 
powiecie od tygodnia idzie lepiej 
zboże. Idzie lepiej, bo Komitet Gmin 
ny, GRN ' i gromadzkie organizacje 
partyjne poważnie uaktywniły swą 
pracę, uruchomiły dziesiątki agita­
torów, którzy mobilizują chłopów 
do masowych odstaw zboża. W gmi­
nie Kłóbka jednak pewna poprawa 
sytuacji w dziedzinie skupu zboża 
nie zawróciła towarzyszom w gło­
wie, ale przeciwnie jeszcze bardziej 
wzmogła pracę organizacji partyj­
nej, aktywu gminnego i organizacji 
masowych. Napływające coraz szer­
szym strumieniem zboże do punk­
tów skupu nie przesłoniło Komite­
towi Gminnemu rzeczywistego obra 
zu sytuacji. Mimo, że zboże idzie le­
piej, organizacje partyjne potrafią 
dostrzegać wroga szepczącego do u- 
cha mniej świadomych chłopów aże­
by nie odstawiali zboża, a widząc 
go potrafią go zwalczać i izolować.

Np. tow. tow.: Jan Szczęsny, Wła­
dysław Furmankiewicz i Czesław 
Przyłęcki zdemaskowali ostatnio ku 
łaków usiłujących odciągać chłopów 
od udziału w manifestacyjnych od­
stawach zboża. Organizacja partyjna 
w Kłóbce mimo poprawy sytuacji wi 
dzi wroga i jego oddziaływanie na 
mniej świadomych chłopów,

KG zabiega również o usprawnie­
nie pracy kolegium orzekającego 
przy Prezydium GRN i o usunięcie 
niedomagań w pracy pełnomocnika 
gminnego CUSiK.

zur usprawnili gięcie zrębiny w 
dziale kadłubowym, co wpłynęło na 
zwiększenie wydajności pracy o 200 
procent. * * *

Cenne racjonalizacje zastosowane 
zostały również ostatnio w Toruń­
skich Zakładach Graficznych.

W dziale introligatorskim zastoso­
wano pomysł Aleksandra Bieriukowa 
— mechaniczne stoły do wykonywa­
nia sztywnych opraw książek. Dzięki 
temu dział ten wykonał podjęte zo­
bowiązania w 1094 proc. W dziale 
maszyn typu „O" zastosowano przej­
mowanie maszyn w biegu, dzięki 
czemu wyeliminowano postoje i 
zwiększono produkcję do 289 proc.

Po ogłoszeniu wyników wyborów 
załoga postanowiła utrzymać naj­
wyższe uzyskane w czasie realizacji 
zobowiązań wskaźniki wydajności 
pracy i nadal je przekraczać. (kas) ■

wypłacić Pieniądze za łubin
W listopadzie 1951 r. odstawiłem do 

Gminnej Spółdzielni w Olszewce pow. 
Sępólno 450 kg zakontraktowanego 
łubinu. Z nieznanych mi powodów 
Centrala Nasienna w Bydgoszczy prze 
słała do Gminnej Kasy Spółdzielczej 
w Sępólnie rozliczenie tylko za 300 
kg łubinu.

Pomimo upomnień o należne pienią 
dze za resztę (150 kg) łubinu do­
tychczas ich nie otrzymałem.

Wincenty Wojtas

! SOCJALISTYCZNA DYSCYPLINA 
OBOWIĄZUJE RÓWNIEŻ 

SPÓŁDZIELNIE PRACY
Rok temu otworzono w Lipnie „Spół 

dzielnię Pracy" — punkt reperacji ma­
szyn do pisania oraz naprawy ra­
dioodbiorników.

Niestety punkt usługowy jest czę­
ściej zamknięty jak otwarty. Maszyny 
oddane do reperacji leżą całymi mie­
siącami.

Mieszkańcy Lipna zapytują czy spół 
dzielnię nie obowiązuje socjalistyczna 
dyscyplina pracy?

Zbigniew Grzesiak

JAKIE SĄ WNIOSKI?
Trzeba aby nasze organizacje par­

tyjne i aparat władzy ludowej nie 
osłabiały pracy politycznej ale pro­
wadziły ją z taką samą siłą i z takim 
samym rozmachem jak w okresie 
przedwyborczym. Nie mogą one spo 
czywać na laurach ale winny nie­
ustannie paraliżować i demaskować 
wroga i jego oddziaływanie na chło­
pów i zmuszać kułaków do wypeł­
niania swoich obowiązków.

Jednocześnie trzeba aby systema­
tycznie mobilizowały one małorol­
nych i średniorolnych chłopów do 
wypełniania planów gospodarczych 
i finansowych uświadamiając ich po 
litycznie i ustawiając ich do walki 
z sabotażem kułackim.

Dlatego też nasze organizacje par­
tyjne i masowe oraz Gminne Rady 
Narodowe muszą wyeliminować ze 
swej pracy zrywy i prowadzić sy­
stematyczną i codzienną pracę zdą­
żającą do pełnej realizacji planów 
gospodarczych i finansowych. Pożą­
dane jest aby w pracy tej organiza­
cje partyjne współdziałały z licz­
nym aktywem, który wyrósł na fali 
kampanii wyborczej w Gminnych i 
Gromadzkich Komitetach Frontu Na 
rodowego, który wykazał się ofiar­
ną pracą w mobilizacji chłopów do 
wykonawstwa planów gospodar­
czych j finansowych. K, Ch.

POD ADRESEM PREZ. PRN 
W BYDGOSZCZY

W październiku 1951 r. zwróciłem się 
z prośbą do Prez Powiatowej Rady 
Narodowej Wydział Rolnictwa w Byd­
goszczy o przyznanie mi działki przy 
ulicy Chodkiewicza 96. Działkę przy- 

. znano mi w dniu 8 marca 1952 r. Za- 
: warto ze mną umowę na okres jednego 

roku. W niedługim czasie umowę dzier 
żawną rozwiązano, ponieważ działka 

i została przeznaczona na cele użytecz- 
. ności publicznej.

Jakież było moje zdziwienie kiedy w 
dniu 2 października br. otrzymałem 
przekaz PKO z Państwowego Banku 
Rolnego na wpłatę 32 złotych za dzier 
żawę roczną dziatki, z której w ogóle 
nie korzystałem.

Może Wydział Rolnictwa przy Pre- 
; zydium PRN w Bydgoszczy wytłuma­
czy mi za co właściwie mam wpłacić 
powyższą kwotę.

Józef Kalka

NIESLOWNA „HIGIENA"
W sierpniu br. oddałem do Spóldziel 

ni Pracy „Higiena" przy ul. Poznań­
skiej w Bydgoszczy bieliznę do pra­
nia. Miałem ją odebrać w ciągu trzech 
tygodni. Mija jednak już dwa miesiące 
i mimo wielu interwencji, bielizny nie 
otrzymuję.

Nadmieniam, że nie jest to odosob­
niony wypadek. Wielu klientów ma do 
Spółdzielni Pracy „Higiena" podobne 
pretensje.

Kierownictwo Spółdzielni „Higie­
na" winno usprawnić pracę.

Telesfor Hadryslak

Skuteczne interwencje „Gazety44 z .

Siadami listów naszych Czytelników
GRUZY ZOSTAŁY USUNIĘTE OTRZYMAŁ MIESZKANIE
Nasz czytelnik Marian Grabowski 

z Bydgoszczy zawiadomił Redakcją, 
że pracownicy ZĘM w Bydgoszczy 
rozbierając stare mury przy ul. Ko­
ściuszki pozostawili gruzy.

Prezydium MRN na skutek inter­
wencji Redakcji zakomunikowało, 
że leżące gruzy zostały wywiezione 
oraz ulica uporządkowana.

Pionierski zaciąg w woj. bydgoskim

łiżmu w ZSRR", której pierwszy na 
kład w języku polskim wynosił 200 
tys. egzemplarzy. W ostatnich dniach ' 
pojawiła się na półkach księga r- I 
skich nowa broszura z materiałów 1 
XTX Zjazdu KPZR: M. Z. Saburow 
— „Dyrektywy XIX Zjazdu Partii 
w sprawie 5-letniego planu rozwoju 
ZSRR na lata 1951—1955".

O olbrzymim zainteresowaniu li­
teraturą marksistowsko - leninow­
ską świadczy również fakt, że „Krói 
ki kurs historii WKP(b)“, który u- 
kazał się dotychczas w 4 nakładach, 
w łącznej ilości 1.263 tys. egzempla 
rzy, jest już prawie wyczerpany. Nie 
zwykle szybko wykupywane są dz.ie 
ła zbiorowe Lenina i dzieła zbioro­
we Stalina. Dotychczas ukazało się 
już 11 tomów dzieł Lenina o ogól­
nym nakładzie 1.800 tys. egzempla­
rzy. Dzieła Stalina wydane zostały 
dotychczas w 13 tomach — 1.600 tys 
egzemplarzy. Ponadto znajdują się 
już w przygotowaniu i zostaną wy­
dane w roku 1953 dalsze 4 tomy 
dziel Lenina — również w wieloty­
sięcznych nakładach.

Wydano również w wielu tysią­
cach egzemplarzy poszczególne pra­
ce Lenina i Stalina.

Tak wielkich nakładów nie znają 
dzieje polskiego ruchu księgarskie­
go. Są one jednym z wymownych 
przykładów przemian, jakie zacho­
dzą w naszym narodzie.

W dniu wczorajszym druga grupa 
młodzieży woj. bydgoskiego wyje­
chała do pracy w górnictwie, zgła­
szając się na ogłoszony przez Zarząd 
Główny ZMP pionierski zaciąg. Wy­
jeżdżający młodzi chłopcy, ZMP-ow- 
cy i niezorganizowani, to robotnicy z 
miast, to małorolna i średniorolna 
młodzież wiejska. Wielu z nich to 
uczestnicy Zlotu Młodych Przodow­
ników — Budowniczych Polski Lu­
dowej.

Wyjeżdżający tó w znacznej części 
chłopcy 18, 19-letni, to młodzież, któ­
ra po raz pierwszy w historii naszego

Państwa brała udział w wyborach do 
Sejmu.

26 października — mówi Bogdan 
Zakrzewski, dotychczasowy robotnik 
Włocławskich Zakładów Papierni­
czych im. Juliana Marchlewskiego — 
głosowałem na kandydatów Frontu 
Narodowego, głosowałem za siłą i 
szczęściem Ojczyzny, głosowałem za 
tym wszystkim,-co Zawiera program 
wyborczy Frontu Narodowego. Zgła­
szając się do pracy w górnictwie chcę 
walczyć o realizację założeń naszego 
programu wyborczego na najtrud­
niejszych pozycjach 6-latkL
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Dziś akademia z okazji
34 rocznicy powstania 

Ws zechz wiązkowego 
Leninowski ego 

Komunistycznego 
Związku Młodzieży

Dziś, 30 bm. w Państwowym 
Teatrze Ziemi Pomorskiej odbę­
dzie się uroczysta, wojewódzka a- 
kademia młodzieżowa — zorgani­
zowana przez Zarząd Wojewódz­
ki ZMP z okazji 34 rocznicy pow­
stania Wszechzwiązkowego Leni­
nowskiego Komunistycznego Zwią 
zku Młodzieży. — Początek o go­
dzinie 17.00.

Załoga Bydgoskiej Fabryki Mebli
przełamała trudności i wykonała plan miesięczny przed terminem

(b) Bydgoska Fabryka Mebli nale­
żała ostatnio do najsłabiej pracujących 
zakładów przemysłu drzewnego Pomo­
rza. Na zahamowanie rozwoju produk- 
cj' wpływały przede wszystkim: wadli­
wa organizacja pracy oraz niedosta­
teczne wykorzystanie maszyn i urzą­
dzeń

Przystępując do realizacji czynu dla 
poparcia programu wyborczego Fron-

tu Narodowego, załoga Bydgoskiej Fa­
bryki Mebli podjęła zdecydowaną wal 
kę z tymi niedociągnięciami. Zorgani­
zowano brygadę robotniczo-inżynier- 
ską, której powierzono zadanie uspraw 
nienia organizacji pracy w przyrzynal 
ni materiału, aby zapewnić regularną 
dostawę surowca załodze oddziału me­
chanicznego. Jednocześnie, przez od­
powiednie rozstawienie maszyn w od-

Jakie filmy ujrzymy 
w okresie trwania 

Festiwalu?
(B) Jak już pokrótce informowali­

śmy, w okresie trwania Miesiąca Po 
głębiania Przyjaźni Polsko - Radzie­
ckiej odbywać się będzie Festiwal! 
Filmów Radzieckich.

W Bydgoszczy filmy festiwalowe 
wyświetlać będą kina: „Pomorzanin" 
i „Polonia". Na ekranach tych kin 
zobaczymy następujące obrazy: od 
7—9. 11. — „Niezapomniany rok 
1919" (kolorowy), od 10—12. 11. — 
„Taras Szewczenko" (kolorowy), od 
13—15. 11. — „Dwaj żołnierze", od 
16—18. 11. — „Gęsi Baby Jagi" (ko­
lorowy), od 19—21. 11. — „Nauczy­
ciel", od 22—24. 11. — „Noc wigilij­
na" (kolorowy), od 25—27. 11. — 
„Światła w Kcordii" (kolorowy), od 
28—30. 11. — „Bajka o śpiącej kró­
lewnie" (kolorowy), od 1—3. 12. — 
„Krążownik Wareg" i od 4—7. 12.
— „Wiejski lekarz" (kolorowy).

Poza tym kino „Wolność" wyświet 
lać będzie w okresie trwania Miesią­
ca filmy radzieckie o tematyce mło­
dzieżowej, a kino „Gryf" radzieckie 
komedie. Z filmów młodzieżowych 
ujrzymy następujące obrazy: „Mło­
da Gwardia" (I i II seria), „Syn puł­
ku" „15-letni kapitan", „Aleksander 
(Matrosów" „Samotny żagiel" „Sied­
miu śmiałych" .Przygody Nasredi- 
na" „Wędrówki czarodzieja" „Kur­
han Małachowski" „Czarodziejski 
kwiat" „Śmiali ludzie" „Zaklęta na­
rzeczona" „Synowie" „Urwis Gawro 
che" i „Młodżi marynarze".

Program obrazów komediowych 
wypełnią: „Arinka" „Antoni Iwa- 
nowicz gniewa się" „Córka maryna­
rza" „Cztery serca" „Świat się śmie­
je" „Maszeńka" „Śluby kawalerskie" 
„Dwaj panowię F" „Czekaj na mnie" 
„Moja miła*" „Muzyka i miłość" o- 
raz „Wołga-Wołga".

Przy opracowywaniu programu Fe 
stiwalu nie zapomniano także o na­
szych najmłodszych miłośnikach X 
Muzy. Dla nich wyświetlane będą 
specjalne poranki filmowe, które o- 
bejmować będą następujące pozycje: 
9. 11. w kinie .Pomorzanin" — 
„Gęsi Baby - Jagi", w kinie „Wol­
ność" — „Słoń i mrówka". W dniu 
16. 11. w kinie „Wolność" — „W Mo 
skiewskim Zoo", w kinie „Bałtyk" 

<— „Beztroskie lata". W niedzielę dn._ 
23. 11. w kinie „Wolność" — „Bajka 
o rybaku i rybce", w kinie „Bałtyk"
— „Teatr zwierząt". W dniu 30. 11. 
w kinie „Pomorzanin" — „Bajka o 
śpiącej królewnie", w kinie „Wol­
ność" — „Dzieje jednej obrączki". 
I wreszcie w niedzielę, 7. 12. br. w 
kinie „Wolność" wyświetlany będzie 
film pt. „Gdy zapalają się choinki", 
a w kinie „Bałtyk" — „Szara szyj­
ka".

Dziś, dnia 30 października br. wchodzi ponownie na afisz Państwowego 
Teatru Ziemi Pomorskiej sztuka K. Gruszczyńskiego pt. „Pociąg do Marsylii" 
Sztuka poruszająca niezmiernie aktualny temat: walkę mas pracujących 
Francji o pokój, cieszy się zasłużonym powodzeniem.

Na zdjęciu: Stefan Winter jako kolejarz Ledoux oraz Maria Szczęsna, jako 
żona Ledoux.

„GAZETA POMORSKA"
Organ Komitetu Wojewódzkiego Polskiej 

Zjednoczone) Partii Robotniczej
Redaguje Kolegium 

Nakład RSW „Prasa"
REDAKCJA Bydgoszcz, ul. Dworcowa 13. 

Telefony: Redaktor naczelny 47-95, Sekre­
tarz redakcji: 47-60. Działy! sportowy, miej­
ski, terenowy i depeszowy 47-80. Dział 
rolny 47-96. Działy: gospodarczy, partyjny, 
kulturalno-oświatowy 47-60. Działy: kore­
spondentów. listów czytelników i Inter­
wencji oraz porad prawnych: ul. Dworco­
wa 12, tel. 48-99 i 41-90 Sekretariat Re­
dakcji 47-99.

Redakcja nocna 47-89.
Redaktor techniczny i korektornia 38-13, 
Administracja: ul. Dworcowa 13, tel 48-96 

i 48-56.
Prenumerata 1 Kolportaż: PPK „Ruch** 

Oddz. Bydgoszcz, ul. Armii Czerwonej 6, 
Centrala: 27-90. Prenumerata zbiorowa: 
19-51 Sprzedaż komisowa: 19-51. Prenume­
rata pocztowa i indywidualna: 19-50. Rekla­
macje: Centrala 27-90 wewn. 007.

Wpłaty na prenumeratę pocztową przyj­
mują wszystkie Urzędy Pocztowo-Telekomu- 
nikacyjne oraz kasa PPK „Ruch" w Byd­
goszczy przy ul. Armii Czerwonej 6. Pre­
numerata miesięczna: 4,50 zł. Prenumerata 
zbiorowa: 2,25 zł. Przy zgłoszeniu prenume­
raty należy podać dokładny adres.

Biuro Ogłoszeń: Dworcowa 18, tel. 48-08.

E-3-10787
Tłoczono czcionkami Drukarni 

RSW „Prasa" — Bydgoszcz 
form. ?5/115,5, rodzaj druk mat. klasa 

gramatura 50 g.

dziale mechanicznej obróbki, zwięk­
szono o 10 proc, dopływ półfabrykatów 
do montażu. Wąskim gardłem produk 
cji była również suszarnia drzewa, któ 
ra nie przepuszczała dostatecznej ilo­
ści surowca. Przeszkodę tę zlikwido­
wano dzięki wprowadzeniu do suszarni 
częściowo już obrobionego surowca, a 
nie jak dotychczas surowej tarcicy.

Organił^śja partyjna i związkowa 
prowadziły stale wśród załogi szeroką 
akcję uświadamiającą i wychowawczą. 
Na częstych naradach produkcyjnych 
analizowano szczegółowe wykonanie 
planu oraz zapoznawano z zadaniami 
dziennymi wszystkich członków zało­
gi. Zapewniło to zakładom pełną ryt­
miczność produkcji.

Dzięki pełnej mobilizacji załogi oraz 
usunięciu przeszkód technicznych i or­
ganizacyjnych, robotnicy poszczegól­
nych działów podjęli dodatkowe zobo­
wiązania i zrealizowali je.

Plan we wrześniu został po raz 
pierwszy w tym roku przekroczony. W 
październiku krzywa produkcji syste­
matycznie rośnie. Ofiarna załoga dała 
już w ramach zobowiązań dodatkową 
produkcję 100 tapczanów i dnia 27 
bm. zameldowała o wykonaniu planu 
miesięcznego.

Nr 261 (1327)

Po IG rundach rozegranych Szachowych Mistrzostw Polslci w Katowi­
cach. prowadzi Śliwa 12,5 pkt. przed Szapielem — 11 pkt. i Makarczykiem 
10,5 pkt.

NA ZDJĘCIU: Fragment emocjonującego spotkania w XVI rundzie 
turnieju: §liwa — Szapiel. Foto — CAF

Ciekawostki z Ogrodu Botanicznego

Zebranie koła dzielnicowego 
Zjednoczonego Stronnictwa 

Ludowego
(b) W dniu 3. 11. br. o godz. 18 w 

świetlicy WKW ZSL Dworcowa 87 od­
będzie się zebranie koła dzielnicowego 
ZSL. Przybycie wszystkich członków 
obowiązkowe.

Więcej punktualności...
(B) W Zakładach Naprawczych 

Taboru Kolejowego w Bydgoszczy 
przy Zarządzie Zakładowym mieści 
się kasa. Obok kasy umieszczono na 
pis „Kasa czynna od godz. 9 do 10". 
Niestety, pracownik obsługujący ka­
sę z niewiadomych powodów roz­
poczyna swe czynności z półgodzin­
nym opóźnieniem. Naraża to pracow 
ników na niepotrzebne odrywanie 
się od pracy i wyczekiwanie za kas­
jerem.

Obywatelu kasjerze — czy Was 
nie obowiązuje dyscyplina pracy?

Edmund Węgrowski

Co? • Gdzie? - Kiedy?
POMORZANIN — „Ekspress 

Moskwa—Ocean Spokoiny** 
(godz 15.45, 18, 20.15).

POLONIA — „Wyspa szczę­
ścia" (godz. 17 1 19.15).

ORZEŁ — ,,Przeklęta wyspa** 
(godz. 17 1 19).

WOLNOŚĆ - „Ucieczka z 
niewoli" (godz. 16. 13 i 20).

GRYF — „Zasadzka" (godz. 
17 i 19).

BAŁTYK — „KawaCer Zło­
tej Gwiazdy" (godz. 17 i 19).

MIR — .Kulisy ringu" (go­
dzina 19).

ROZMAITOŚCI - Program 
aktualności nr 44/52.

Seanse od godz. 16 do 23.
teatr ziemi pomorskiej

Dziś — „Pociąg do Marsylii'* 
(godz. 19).

CYRK NR 5
Początek o godzinie 19.30, w 

niedzielę i święta o 15.30 
i 19.30.

WYSTAWY

Muzeum tm. L. Wyczółkow- 
sŁieg° — otwarte codziennie 
od godz. 10 do 16, w środę od 
godz. 12 do 19. w niedzielę od 
godz. 10 do 14.

POMORSKI DOM SZTUK)
..Oto Ameryka’*

WOJ. OŚRODEK
SZKOLENIA PARTYJNEGO
„Wielkie budowie socjalizmu 

w Polsce -Ludowej!*,

NOCNY DYŻUR 
APTEK SPOŁECZNYCH

Od soboty, dnia 25 pażdziei 
nika godz- 22 do soboty dnia 
1 listopada br. godz. 8 rano, 
dyżur nocny dla rejonu śród­
mieście 1 Bielawy — pełnić 
będzie:

Apteka Społeczna nr 19 — 
Al. 1 Maja 91 - telef. 23-61. 
Dla rejonu Wilczak, Okcle. 
Czyżkówko oraz pozostałych 
przedmieść, stały dyżur nocny 
pełnić będzie:

Apteka Społeczna nt 12 — 
ul. Grunwaldzka 37 — tel.
34-31

Zaznacza się, że dyżur noc­
ny trwa od godz. 22 do 8 ra­
no.

W Toruniu Kolejarz spotka się z 
rezerwami krakowskiego Ogniwa. 
Jak wiadomo Ogniwo I‘b prowadzi w 
tabeli ligi rezerw i nie przegrało do 
tej pory ani jednego meczu. O ile 
zespołem pomorskim uda się przejść 
do następnej rundy, to spotkają się 
one z drużynami I ligi, (w)

Zawody z uwagi na start kilku czo 
łowycn zawodników z Majem, Swi- 
tałą, Boninem j Raniszewskim na 
czele zapowiadają się bardzo intere­
sująco.

Początek trójmeczu o godzinie 13.

Ze sportu w ZSRR
MOSKWA. W Moskwie rozpoczęły 

się mistrzostwa stolicy ZSRR w gim­
nastyce z udziałem ponad 100 zawód 
ników i zawodniczek zrzeszeń sporto 
wych: Dynamo, Medyk, Iskra, Na­
uka, Spartak, CDSA i in.

Po turnieju sztokholmskim trzej 
szachiści radzieccy otrzymali tytuły 
międzynarodowych arcymistrzów. 
Są to: Petrosian, Taimanow i Awer- 
bach. 28-letni Petrosian jest najmlod 
szym arcymistrzem na świecie. O- 
becnie ZSRR ma 15 międzynarodo­
wych arcymistrzów.

Poszukiwania pracowników

FAKTURZYSTKĘ zatrudni natychmiast Hur­
townia Zielarska w Bydgoszczy, ul. Toruńska 2

(1586k

KASJERA, REFERENTA współzawodnictwa, 
1 siłę biurową, DOZORCĘ nocnego, ROBOTNI­
KÓW przyjmie od zaraz Żegluga na Wiśle Byd­
goszcz, Grodzka 17. (1588k

PALACZA do centralnego ogrzewania zatru­
dni natychmiast Bydgoskie Przemysłowe Zjed­
noczenie Budowlane w Bydgoszczy. Zgłoszenia 
w Sekcji Personalnej ul. Szubińska 3.

(1576k

NAUCZYCIELA matematyki i języka rosyj­
skiego zatrudni Technikum Przemyślu Młynar­
skiego w Krajence, pow. Złotów. Mieszkanie za­
pewnione, warunki dobre. Szkoła zwraca koszty 

i przeniesienia. (1589k

KUPNO

KUPIĘ nowy motocyilol BMW 
350. Kwiatkowski PZGS Chełm 
no. (3655g

POSADY
POMOC domowa potrzebna, 
może być dochodząca. Byd­
goszcz, Staszica 1/4. Zgłcsze- 
nia po .południu. (37O8g
UCZEŃ siodlarski może się 
zgłosić. Grudziądz, 15 Grudnia 
22. (3701p

NAUKA
TRZYMIESIĘCZNE nowoczesne 
korespondencyjne kursy księ­
gowości. Łódź — skrytka 163. 

(1430k

ZGUBY ||
ZGUBIONO kartę meldunkową 
nr F/II1/31683 na nazwisko Ku­
biak Józefa Chełmno.

(3660 P
ZGUBIONO kartę meldunkową 
na nazwisko Klimek Wanda., 

Grudziądz. (3709p

ZS Ogniwo Bielsko—-OWKS 
Bydgoszcz

W niedzielę, dnia 2. XI. 52 o godz. 
19,00 w sali sportowej przy ul. 
Dwernickiego, odbędzie się ciekawy 
mecz bokserski pomiędzy ZS Ogniwo 
Bielsko a OWKS Bydgoszcz.

ZGUBIONO portfel w pociągu 
na trasie Toruń—-Warszawa ze 
wszystkimi dokumentami na 
nazwisko Giblewski Mieczy­
sław, Toruń, Franciszkańska 
13-_____________________(3690p
ZGUBIONO legitymację służ­
bową Nr 9622 wystawioną 
przez Prez. PRN Wydział O- 
światy w Swieciu na nazwi­
sko Makowska Krystyna. 

______________________ . (3707g 
ZGUBIONO przepustkę stałą 
Grudziądzkiej Wytwórni Prze­
mysłu Tytoniowego. Wodziu- 
ska Anastazja, Grudziądz. 
______________ (3702ip

ZGUBIONO przepustkę fabrycz 
ną wydaną przez POIE Mni­
szek Nr 539 Pietkiewicz Leon 

(3700>p

ZGUBIONO kartę meldunkową 
na nazwisko Cymerman Roza­
lia, ur. 12 września 1912 r. w 
Męcowiznie, gmina Kłokock.

(3698p

ZAMIANY

ZAMIENIĘ 4 pokojowe komfor 
towe mieszkanie Wrzeszcz na 
2 pokojowe komfortowe Byd­
goszcz. Wiadomość Zacharia- 
siewiczi, Wrzeszcz, Jaśkowa 
Dolina 5, m. 5. (3708g

.dlilllllillllllliiiiiiiliillllliillllllllllllllllllllllllib.
Wszystkie Urzędy 
i Agencje Pocztowe

przyjmują

OGŁOSZENIA 
DROBNE

do „Gazety Pomorskiej*' 
„Gazety Toruńskiej'*
„Gazety Kuiawskiei'*

do „Gazety Pomorskiej*’ 
„Gazety Toruńskiej'* 
„Gazety Kuiamkiei" 

'''iiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiin"

Komunikaty
Miejskie Przedsiębiorstwo Gospodarki Komu­

nalnej w Bydgoszczy przypomina, że zakup bi­
letów miesięcznych, 70-przejazdowych, na tram­
waje i autobusy, może być dokonywany li tylko 
na podstawie list zbiorczych sporządzonych przez 
zakład pracy wzgl. szkołę.

Zdarzające się do tej pory wypadki indywidual 
nej sprzedaży nie będą w przyszłości więcej sto­
sowane._______  MPGK 1583k)

ZAKŁADY GAZOWNICTWA OKRĘGU. BYD- 
GOSKIEGO w Bydgoszczy zawiadamiają, że w 
sprawie skarg i zażaleń dyrektor zakładów wzgl. 
zastępca dyrektora przyjmuje w poniedziałki 
od godz. 15 do 16 w Dyrekcji ZGOB, ul. Gen. Sta 
Ima 42, pokój 104. W przypadku święta ustawo­
wego w dzień następny. (1585k

DYREKCJA BUDOWY OSIEDLI ROBOTNI­
CZYCH w Bydgoszczy podaje wszystkim zainte­
resowanym inwestorom do wiadomości, że ter­
min zawierania porozumień wstępnych odnośnie 
nadzoru technicznego w P. I. — 1953, upływa 
z dniem 15 listopada br. Wszelkich informacji 
udziela DBOR Dział Budownictwa Zleconego 
Bydgoszcz, ul. Bojowników PPR nr 26. tel. 28-76 
28-77 i 28-78.__________ _______________ (1587k.

Zgodnie z okólnikiem nr 225 Prezesa Rady Mi- 
nistrów z dnia 28 września 1952 r. DYREKCJA 
BYDGOSKICH ZAKŁADÓW MECHANICZ­
NYCH, Bydgoszcz, ul. Św. Trójcy 11 przyjmuje 
interesantów w sprawie skarg i zażaleń w każdy 
czwartek w godz od 15 do 17. (1590k

CENTRALA PRZEMYSŁU LUDOWEGO
I ARTYSTYCZNEGO

Rejonowe Biuro Handlowe w Toruniu 
zawiadamia wszystkich odbiorców, że dnia 20 

października br. ntMJsn^tsg zesłał 
wzorowy sklep zabawkarski 
w Toruniu przy ul. STALINGRADZKIEJ 49, 
teł. 384, czynny od godz. 7 do 15. (1582k

t

MATERIAŁY XIX Zjazdu 
WKP(b) G. M. MALENKOW

REFERAT SPRAWO­
ZDAWCZY KOMITE­
TU CENTRALNEGO 
WKP(b)NAXIXZJEŻ- 

DZIE PARTII

Str. 120

„Książka

Zł 1.20

i Wiedza"
(1579kr

X Indywidualne Szachowe Mistrzostwa Polski seniorów 
w Katowicach

(b) Miejscami puste, przekopane 
działki, pożółkłe liście lub nawet zu­
pełnie pozbawione liści drzewa, gdzie 
niegdzie czerwień jesiennych owoców 
i ostry, gnilny zapach jesieni — oto co 
uderza wchodzącego do Ogrodu Bota­
nicznego w Bydgoszczy.

Ogród przygotowuje się do okresu je 
sienno-zimowego. Zakończone już zo­
stały zbiory nasienne, zrobiony katalog 
nasion do nasienej wymiany między­
narodowej, prace w bydgoskim ogro­
dzie kończą się. Ogrodnik Cieślewicz 
wykopuje jeszcze bulwy, kilka kobiet 
grabi opadłe liście. Nikt już nie przy­
chodzi oglądać mikołajka, zasadzone­
go wraz z inną roślinnością nadmor­
ską na sztucznej , wydmie piaskowej, 
mało jest wycieczek, które interesuje

I roślinność górska, bagienna, stepowa 
— zimno i deszcz odstraszają cieka­
wych. A bydgoski Ogród Botaniczny 
nastawiony jest przede wszystkim na 
informowanie, zapoznawanie, uczenie, 
służenie radą i pomocą kółkom miczuri 
nowskim, szkołom i wycieczkom. Po to 
hoduje się tu wszelkie krajowe i zagra­
niczne rośliny ozdobne (krzewy, drze­
wa, kwiaty) rośliny użytkowe, leczni­
cze. Po to prowadzi się obserwacje, za­
pisuje każdą zmianę, prowadzi do­
kładną kartotekę wszystkich roślin.

Informacja i wprowadzanie w świat 
roślin tych wszystkich, którzy intere­
sują się botaniką — to naczelne zada­
nie Ogrodu Botanicznego. Ale nie je­
dyne. Pracownicy prowadzą jeszcze 
prace naukowo-badawcze. Np. baweł­
na. Dotychczas utarło się, że bawełna 
może być uprawiana w klimacie bar­
dzo ciepłym. Tymczasem zasiana w 
bydgoskim Ogrodzie Botanicznym roz­
wijała się bardzo ładnie. Już nawet za­
kwitła, co bardzo ucieszyło pracow­
nicę Mieczyńską, specjalnie intere­
sującą się bawełną. Niestety, przy­
mrozki, jakie były we wrześniu uszko­
dziły kwiaty ‘i bawełna w tym roku w 
Bydgoszczy nie udała się. Ale to pra­
cowników nie zniechęca.

Podobnie przedstawia się sprawa z 
pachnotką — rośliną sprowadzoną z 
południa, której nasiona zawierają 
składniki olejowe, tak bardzo potrzeb­
ne w naszym przemyśle. W tym roku 
jeszcze mało miała nasion, ale dalsze 
próby na pewno pozwolą na rozpo- |
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wszechnienie tej cennej rośliny. Albo 
sorgo — roślina zbożowa, która na 
ogól wymaga bardzo łagodnego klima­
tu. Dzięki dużej cierpliwości i stworze­
niu odpowiednich warunków udało się 
wyhodować kilka jej odmian. Takich 
przykładów można mnożyć.

Ogród Botaniczny, to nie tylko miej­
sce, gdzie można obejrzeć rozmaite ga 
tunki roślin.

Henryk Kosa z Zakęcin interesuje 
się bardzo biologią. Napisał kiedyś do 
kierownictwa Ogrodu list. Prosił w nim 
— c nasiona kawonów i jadalnej ci- 
bory, bo bardzo chciałby spróbować, 
czy uda mu się je wyhodować. Nasiona 
otrzymał, ale jeszcze nie napisał, jak 
udała się próba.

Podobnych próśb kierownictwo Ogro 
du otrzymuje wiele. O nasiona zbóż od 
pornych na rdzę, nasiona dyń , wa­
rzyw...

Obecnie jest już jesień. W Ogrodzie 
Botanicznym pustki — czasem tylko 
młoda matka korzysta z ostatków słóń 
ca i przyjdzie tu ze swym dzieckiem, 
czasem uczeń-miczurinowiec zaintere­
suje się jakąś roślinnością — życie w 
Ogrodzie zamiera. Ale praca trwa da­
lej. Bolesław Osiński segreguje, czyści 
i układa nasiona, inni je katalogują, 
opisują, rozpocznie się ich wysyłka w 
drodze zamiany. Trzeba dobrze przy go 
tować się, by zaraz wczesną wiosną 
mieszkańcy Bydgoszczy i nie tylko 
Bydgoszczy znów mogli uczyć się, po­
dziwiać i — cieszyć piękną, różnorod­
ną roślinnością Ogrodu Botanicznego

Zebranie informacyjne 
kandydatów do szkoły 

sportowej
(b) Dziś w czwartek, o godz. 17.00 

w lokalu ZS Gwardia przy ul. Zamoj­
skiego 16 odbędzie się zebranie infor­
macyjne kandydatów do szkoły sporto­
wej powstałej z inicjatywy Gwardii.

Ńa zebraniu przyjmowane będą jesz 
cze zgłoszenia do szkoły. Przypomina­
my, że do szkoły może zapisywać się 
młodzież w wieku od 15—18 lat.

Stal (Katowice) drużynowym mistrzem 
tenisowym Polski

KATOWICE. 2^8 bm. zakończono finałowe 
rozgrywki o drużynowe mistrzostwo Polski w 
tenisie. W ostatnim meczu, rozegranym na 
kortach katowickiej Stali, Stal (Katowice) po­
konała Ogniwo (Sopot) 11:0, zdobywając tym 
samym tytuł mistrza Polski na rok 1952. Mi­
mo wysokiej porażki, tenisiści Ogniwa zapre­
zentowani się w spotkaniu ze StaCą dobrze.

We wtorek dokończono również grę podwój

I ną juniorów Łuckiewicz, Dandajewski (Ogni­
wo Sopot) — Gębicki, Zofiń&ki (Górnik Ka­
towice). Zwyciężyła para sopocka 6:4, 6:4. 
Dzięki temu zwycięstwu Ogniwo pokonało 
Górnika 6:5.

Końcowa tabela finałowych spotkań przed­
stawia się następująco: Stal (Katowice) — 
6 pkt., (Ogniwo Sopot) — 4 pkt.„ Górnik Ka­
towice) — 2 pkt, CWKS — 0 pkt.

Piłkarze pomorscy w walce o „Puchar Polski44
W niedzielę rozegrana zostanie na­

stępna runda rozgrywek piłkarskich 
o „Puchar Polski". W Bydgoszczy 
miejscowy OWKS gościć będzie 
Włókniarza z Chełmka, a Gwardia 
wyjedzie do Przemyśla na mecz z 
tamt. Budowlanymi.

Trójmecz żużlowy organizuje Gwardia
(B) W niedzielę będziemy świadka­

mi jeszcze jednego emocjonującego 
pojedynku czołowych żużlowców p-ol 
skich. Gwardia organizuje wielki 
trójmecz z udziałem łódzkiego Ogni­
wa i rybnickiego Górnika.

Złóż datek
ne

TPD

CENTRALA PRZEMYSŁU LUDOWEGO I ARTYSTYCZNEGO 
w Toruniu zawiadamia, że począwszy od 3 listopada br. 

wprowadza sprzedaż RATALNĄ 
następujących artykułów: DYWANY, KILIMY, MAKATY NA­
RZUTY, GOBELINY, STROJE REGIONALNE, ZAPASKI regio­

nalne, FIKANY i MEBLE.
Prawo nabycia towaru na raty przysługuje pracownikom przed­
siębiorstw i zakładów uspołecznionych oraz instytucji i urzędów 
państwowych.

Sprzedaż ratalną prowadzą następujące punkty detaliczne:
TORUŃ — Sklep CPŁiA Nr I, ul. Stalingradzka 41 
TORUŃ „ „ Nr 2, Rynek Staromiejski 25'26
BYDGOSZCZ „ „ Nr 4, Al. 1 Maja 17
GRUDZIĄDZ „ „ Nr 3, Mickiewicza 20
INOWROCŁAW „ Nr 6, Rokossowskiego 6
WŁOCŁAWEK,, „ Nr 5, Stalina 30 (1581k


